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Premier Cyrankiewicz 

PRAGA PAP. W piątek bm. o godz. 
11.20 nastąpiła w pałacu czerwińskim 
w Pradze uroczysta wymiana dokumen- 
tów ratyfikacyjnych do połsko-czecho- 
słowackiej umowy o przyjaźni i wzajem 
nej pomocy z 10 marca 1947 roku oraz 
podpisanie umów gospodarczych i kul- 
turalnej między Polską a Czechosłowa- 
cją. 

Q godz. 11 zgromadzili się w sali Ma- 
satyka w pałacu czerwińskim przedsta- 
wiciele rządu czechosłowackiego — pre- 
mier Gottward, wicepremier: dr Zenkeł, 
Fierlinger i Ursini, ministrowie: 
spraw zagranicznych — Masaryk, finan 
sów —dr Dolansky, handlu zagraniczne 
go —dr Ripka, szkolnictwa — dr Stran- 
cky, spraw wewnętrznych— Nosek, spra 
wiedliwości —dr Drtina, informacji — 
Wacław Kopecky rolnictwa —Duris, ko 


KODA 


munikacji — Pietor, techniki inż Ko- 
pecky, poczt — Hała, opieki społecznej 
—dr Nejedli, zdrowia — dr Prohazka 


oraz ambasador Czechosłowacki w War 
szawie — Hejret. ` 
Ze stromy Polski obecni byli: pre- 
mier Cyrankiewicz, ministrowie: Modze 
lewski, Minc, Dąbrowski, Skrzeszewski 
Dąh-Kocioł, Rusinek, Rabanowski, wice 
ministrowie: Droźniak i Grossfeld, mini 
strowie pęłnomocni: dr Rose, Grosz oraz 
ambasador R. P. w Pradze Wierbłowski. 
W sali zgromadzili się poriadto człon- 
kowie czechosłowackiej i polskiej dele- 
gacji dla rokowań gospodarczych. Pro- 
tokół o wymidnie dokumentów ratyfi- 
kacyjnych do czechosłowacko-polskiej 
umowy o przyjaźni i wzajemnej pomo- 


W Indiac 


LONDYN .Obsł. wł.). Na 
„wczorajszym porannym 
posiedzeniu brytyjskiej 
Izby Gmin premier 
‘Attlee oświadczył, że Indie zostaną 
podzielone na dwa dominia: Indie 
Właściwe i Pakistan. Debata w tej 
sprawie odbędzie się w przyszły 
czwartek. i 
Z Delhi donoszą, że „podwójnym“ 
gubernatorem obu dominiów ma 
zostać w dalszym ciągu lord Mount 
batten. k 


ŁA JEDNOŚCI SŁ 


najskuteczniejsza zapora przeciw: agresji | 
PES" Uroczysta wym'ana dokumentów ratyfi- 


kacyjnych i podpisanie doniosiych umów 
gospodarczych w Pradze czeskiej 


cy podpisał ze strony Polski minister 
Spraw Zagranicznych Modzelewski. ze 
strony czechosłowackiej — minister 
spraw zagranicznych Masaryk. 


Po podpisaniu Protokółn „głos zabrał 
premier Gottwald, który powiedział m. 
in: „Wymieniamy dziś w Pradze doku- 
menty ratyfikacyjne umowy  sojusSzni- 
czej, jaka podpisaliśmy w marcu bież. 
roku w Warszawie, O znaczeniu tei umo- 
wy dla bezpieczeństwa naszych państw 
i dla zabezpieczenia pokoju tej części E- 
uropy powiedziano luż wiele, Jednak wy 
daje mi Się, iż powinniśmy wniknąć w 
treść jej złębiej, aby pojać historyczny 
zasieg zmian, jakie zaszły zarówno mię- 
dzy naszymi krajami, jak również mię- 
dzy nami a naszym odwiecznym wro- 
giem na zachodzie — miemieckim impe- 
rializmem. 

Przypomnibmy sobie tyfko, jak wysle 
da przedwojenna mapa Europy, zwłasz- 
cza po zajęciu Austrij przez hitlerowskie 
Niemcy. Wschodnie grzmice Niemiec n- 
Podobniły się wówczas do kleszczy. Je- 
dne z tych kleszczy obeiniowały Peiskę 
od Tylży w Prusach Wschodnich aż dd 
Raciborza na Górnym Śląsku, drugie roz 


poczynały ste koło Bogumina į siezały 
po Petrzałkę, a w ramionach ich była 
Czechosłowacja. Tak byłe w roku 1937. 

Dziś sytuacja zmieniła sie zupelnie, 
Ramiona kleszczy niemieckich, obejmu- 
jące nasze kraje zostały złamane ziemie 
nasze uwolniły się z ich 1000-letniego 
ucisku. Granice germańskie przesunięte 
zostały z powrotem wa zachód na Odre 
Nysę zgorzelicką, góry Kruszcowe i Szu 
mawe. 

Spójrzmy dziś na mape, a przek@namy 
sie, iż racie miał pan premier Cyrankie- 
wicz, twierdząc. że gramice te S4 naSzy* 
mi współnymi granicami. Temu stanawi 
rzeczy udpowiada nasza umowa Sojuszni 
cza, wyrażająca wole naszych narodów 
bronienia wspólnej granicy i niezałeżno- 
ści naszych Państw przed nielbezpieczeń- 
stwem nowego germańskiego „Drang 
nach Oster. 

Możemy śmiało powiedzieć, iż gwa 
raucie bezpieczeństwa naszych uarodów 
i państw nigdy_nie były tak mocne iak 
obecnie. To jednak dyktuje nam jeden 
warunek, Musimy być wierni naszemu 


sojuszowi "musimy wypałntać wszyst 


kie obowiazki I zobowiązania z sojuszu 
tego wynikające. 
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niemieckiej 


r 


Premier Goitwald 


| W odpowiedzi na słowa- premiera 
maa przemówił premier Cyrankie 
wicz, stwierdzając, iż podpisanie paktu 
o przyjaźni i wzajemnej pomocy oraz 
umów gospodarczych i konwencji kuł- 
turałnej w 2 lata po zakończeniu woj- 
ny światowej wiełkim i realnym 
krokiem na drodze do budowania stanu 
hezpieczeństwa w Europie. 
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Agenci obcych mocarstw 


brali udział w organizowaniu spisku we Francji 


PARYŻ PAP. W czwartek stwierdzo- 
no urzędowo w Paryżu, że w czasie re- 
wizji w domu hr. de Merwelce, poszu- 
kiwanego za udział w spisku antyrepu- 
blikańskim, policja znałazła listę cudzo 
ziemskich agentów zamieszanych w ten 
spisek. 


Policja odmówiła udzielenia jakich- 
kolwiek szczegółowych wiadomości w 
tej sprawie, zaznaczyła jedynie, że na 
liście cudzoziemców figuruje pewna 
ilość agentów z Londynu i że większość 
cudzoziemców, wciągniętych do spisku 
znajduje się już obecnie poza granicami 

rancji. 


fruman wyjaśnia 


że zgadza się 


NOWY JORK PAP. Czterech kon- 
gresmenów republikańskich 
odwiedziło w środę Truma- 
na w celu uzyskania wyja- 
Śnień na temat „skompliko- 
wanej“ polityki zagranicz- 
nej administracji waszyng-, 
tońskiej. W toku konferen- 
cji prez. Truman miał oświadczyć, że 
nie ma, jego zdaniem, żadnego konflik- 
NDZ lane RWRZIO 


Na Międzypartyjnej Konierencji W 
KPPS, WKPPR i ŁKPPR, w dniu 28 
czerwca 1947 r. powołano do życia mię- 
dzypartyjną sekcję do wałki z drożyzną 
i spekulacją, której zadaniem bedzie ko- 
ordynowafiie pracy obu bratnich partii 
w dziedzinie walki z drożyzną i nadmier 
nymi zyskami. W skład sekcji weszli: 


KOMUNIKAT 


z Marshallem 


tu ani sprzeczności między doktryna 
Trumana, a planem Marshalla. 

W związku z tym w kołach amerykań 
skich przypominają, że min. Marshall, 
przemawiając w dniu 1 lipca w Wa- 
szyngtonie również podkreślił, iż polity- 
ka zagraniczna USA w ciągu ostatnich 
dwóch lat nie uległa żadnej zasadniczej 
zmianie. 


przewodn. tow. Jenszke (PPS) z-ca 
przew. tow. Godziński Mieczysław (PP 
R) sekret. tow. Jaśkowicz Stefan (PPR) 
z-ca sekret. tow. Lencman Stanisław 
(PPS). 

Sekcja po ukonstytuowaniu się w 
dniu 3 lipca 1947 r. przystąpiła do pra- 
cy. s 
WKPPR WKPPS ŁK PPR 


z + mA A i 


Połicja dokonała szeregu aresztowań 
wśród czołowych osobistości Francji. 
Między in. aresztowano gen. Mersona 
b. francuskiego attache wojskowego w 
Sztokholmie i Belgradzie. 

W czasie rewizji u.niejakiego Lerata 
znaleziono plakaty z wydrukowanymi 
rozporządzeniami, blankiety z nadpi- 
sem „ministerstwo. spraw wewnętrz- 
nych“ oraz 10 tys. obligacji, płatnych 
na okaziciela od pierwszego dnia pow- 
stania. ` 

* P * 

PARYŻ PAP. Francuski zarząd oku- 
pacyjny w Nadrenii zaprzeczył krążą- 
cym zagranicą pogłoskom, jakoby fran- 
cuskie siły okupacyjne brały udział w 
spisku. 

BEOR OEE STOREN TY EJ” TYT OSOS E A 


Hamburg - raj ŚSOWCÓW 


MOSKWA (obst wł) — Z Londymi 
donoszą. iż na: posiedzenih brytyjskiej 
izby Gmin podsekretarz Stanu Mac Neil 
w odpowiedzi: pisemnej- na interpelację 
jednego z posłów wyznał, iż ponad 4 ty- 
siące byłych nazistów pracuje w urzę- 
dach Hamburga. lecz Stwierdził przy 
tym. iż Sa to tyłko „nominalni naziści*« 

Poseł Partii Pracy Platts Milis zwró- 
cił nwage na fak, iż na 141 urzedników 
hamburskiej kamcełarii cywilnej conai- 
mniej 101 urzędników ma kompromitują 
cą przeszłość polityczną i że z 3379 osób 
zatradwionych w wydziałach prawnym, 
młodzieżowym i oświatowym  — 4163 
należało do partii nazistowskiej, 

Platts Mills wyraził powaątpiewanie, 


aby taki „personel“ mógł się przyczynić 


do dęińokratyzacji Niemriec. 


Nr 182 


WARSZAWA PAP. 
porządku dziennego, 
łęk Barcikowski 


— Przed przystąpieniem do 
przewodniczący wicemarsza- 
odczytał przekazane «przez preze- 
sa rady ministrów pismo Prezydenta R. P, zawia- 
damiające Tzbe o zawarciu układu fisany>wefqo z 
Anglią i dokonanej wymianie dokumentów ratyfi- 
kacyjnych. 

Ponadto odczytane zastało pismo qłównogo mrze- 
du kontroli prasy w sprawie interpelacji PSL, des 
tyczącej rzekomego skreślenia w recenzji a 
cy Bogdańa Sbchodolskiego „Dusza aiemiecka 
świetle  Hlozofii! A pracy Alfreda Kacnera 
„paasja Brandenburgii nad BKaltykiem”, 


pra- 

w 
nEks- 
zamies7czo- 
nej w „Gazęcie Ludowej” pewnych ustępów anly» 
niemieckich. Dyrektor głównego urzędu kontrol 
prasy wyjaśnił, przytaczając odpowiednie doku- 
menty, że w obydwu wzmiankowanych recenzjach 
nie skreślono miczego, że sama „redakcja „Gazely 
Ludowej nsunęła omawiane ustępy - antyniemieckie 
żeby móc umieścić w kołumuie Inną jeszcze natat- 
kę, Dyrektor głównego rzedu, kontroli prasy 
stwierdza, że pomówienie urzędu przed Wysoką 
lzbą o skreślenie w antyniemieckiej rei enzji 7 an: 
tyniemieckich książók ü h antyniemieszich zdóń 


wprowadzanie w bląd 
szerokiej opinij puhlicznej 
rytetu urzędu państwowego. 
Główny Urząd Kontra, Prasy prosi, by matiza- 
lek zażądał od interpelantów cofnięcta swych za- 
rzutów, w ten sam sposób, W jaki je podnieśli. 
Na pytanie przewodniczącego, czy poslowie 
PSL wycoliują interpelację — pada z ław PSL cd- 
powiedź wyjaśniająca, że pismo swoje skierowali 
pni do Prezesa Rady Ministrów. (Glos na lewicy: 
„Oczywiste kłamstwa należy prostować''!), 
Pierwszym punktem porządku dzlennsgo była 
trzecie czytanie usławy o upoważnieniu rządu do 
wydawania dekrelów z mocą ustawy, Posel Na- 
dobnik (PSL) zreferował poprawki mniejszości ko- 


misji, poseł Domiński (SP) w sji wy- 
mrasa 


Sejmu Ustawodawczego 1 


dia podrywania ańto- 


imienin Enni 


Poco psuć ludziom 
krew . 


Dnia 1 bm, weszła w życie nowa taryfa kolejo- 
wa. Zwyżkę luryt w ruchu pasażerskim zapowie- 
dział Rząd jeszcze w czasie poprzedniego, postedze- 
nia Sejmu. Ale zapowiedział zarazem, że świal 
pracy nie będzie obciążony kosztami tej zwyżki. 

Tow. Minc, przemawiając w Sejmie dnia 30-go 
maja na temal laryf, oświadczył dosłownie: 

„Uchwała Rządu przewiduje podniesienie taryf 
pasażerskich z dniem 1 lipca, ale 2 następującymi 
zastrzeżeniami: Nie! będą zmienione opłaty za do- 
jazd do pracy, opłaty za przejazdy ludzi pracy na 
urlopy”. 

Zdaje się, to było najzupełniej wyrażne, 
BĘDĄ ZMIENIONE OPŁATY ZA DOIĄZD 
PRACY". Trudno było mówić wyraźniej, 
czasem — jak to wygląda w praktyce? * 

Podwyżkę taryf wprowadzono od 1 lipca, Rze- 
czywiście — w aklach Mialsterstwa Komunikacji 
istnieją przepisy, pozostawłające bez zmiany do- 
lychczasowe ceny biletów za dojazd do pracy dla 
pracowników przedsiębiorstw państwowych 1 samo- 
rządowych. Ale w terenie nikt o tym nie wie. Ab- 
solutnie nikt. I w rezultacie dochodzi da całego 
szeregu konfliktów, tarć, nieporozumień. 

W ciągu ostalnich dwóch dni mieliśmy alarmy 
z Warszawy, z Pruszkowa, z Żyrardowa, z szeregu 
mniejszych miejscowości Warszawy - Podmiejskiej, 
Od włókniarzy, od tramwajarzy warszawskich, ad 
ludzi, którym niewątpliwie przysługuje prawo ko- 
rzystania z dotychczasowych cen biletów, przy- 
uuguje nawet podłng obowiązujących. obecnie in- 
jtrukcji. Od ludzi, którzy nie mogą właściwie do- 
wiedzieć się do czego mają prawo, a do czego — 
nie. 

Przecież takla przepisy, przepisy dotyczące dzle- 
siąlek tysięcy lugdzt:pracy należało 
WAĆ JAK NAJSZERZEJ, 
gazetach, 
dworcach, 


„NIE 
bo 
A tym- 


Należało opublikować w 
należało rozplakajować na wszystkich 
wszystkich stacjach kolejowych,- nawet 
— w większych warsztatach pracy, zwłaszcza tam, 
gdzie wiadotno, że poważny odsetek załogi składa 
się z Indzi dojeżdżających. 

Niczego podobnego nie zrobiono, Nawet wla- 
fze kolejowe nie bardzo wiedziały komu i jakie 
przysługują ulgl. My sami, chcąc wyjaśnić spra- 
wę, musieliśmy kolatać aż w Ministerstwie, by do- 
wiedzieć się, że z poprzednich stawek cen korzy- 
stają równieź pracownicy samorządu, Nie każdy 
może iść aż do Ministerstwa, I w rezultacie — mle- 


Meza nowela, PEB EEE na ape nowela 


— może być potraktowane tylkę fako świadome 


OPUBIIKO- |- 


Dekret o upoważn'e 
w trzecim czytaniu 


powiedział się przęciwkó poprawkom, która 
w głosowaniu zostały odrzućone. 

Ustawa o pełnomocnictwach dla rządu przyjęta 
zoślała w Irzecim  czyłamwi większością głosów, 
przeciwko głosom PSL- A 


teź 


Posel Jadiowski (SD) relerował nastąbnje, w t- 
mieniu komisji prawniczej i regulaminowej, wio- 
šek klubu 5D w sprawie likwidacji stosunków 
prawnych, opartych na przepisach prawnych by- 
łych władz emigracyjnych. 

Poset Dąhek (PPR) w Imienin komisji prawni- 
czej | regwaminowej referuje.  wniósek posłów 
Polskiego Stronnictwa Ludowego i klubu katolic- 
ko społecznego w sprawie zlożenia przez „rząd 


projektu ustawy o wyjęciu 7 pód kompetencji są 
dów wojskowych osób cywilnych. Komisja stwięr- 
dziła, Że Ministerstwo Sprawiedliwości prowadzi 
pface nad wnitikacją sądowniciwa. W Lym stania 
rzeczy wniosek* posłów PSL i kląbm xat. - spał. 
jest hesprzedmiotowy, Komisja uchwaliła odrzi» 
cenie lego wniosku, Po uzasadnieniu slanowiska 


mniejszości przez posła Wójłcickiego (PSL), Sejm 
t odrzucił k, 


a przystąpiła 
misji sejmowych w 
tów Rządu R. P. 


da sprawozdania ko: 
sprawik zatwierdzenia ekre: 


linie amerykański minister rolnictwa 
Anderson oświadczył wczoraj, iż Stany 
Zjednoczone będą odtąd w ciągu roku 
wysyłały do strety amery kańskiej i bry 
tyj skiej po 300 tys. ton żywności mie- 
sięcznie. Dzięki tym dostawom dzienna 
racja żywności w obydwu strefach wy- 
niesie 1550 kalorii na osobę, 

Minister handlu USA Harriman o= 
świadczył, iż celem jego podróży do 
Niemiec jest zbadanie sposobów pod- 


NOWY JORK PAP. — Premier repu- 
blikańskiego rzadu hiszpańskiego L.epez 


Przedstawiciela 


poważnego, wprowadzonego na rynek, 
na r-k własny na okolicę Łodzi poszu- 
kuje od zaraz Wytwórnia Chemiczna 
„Hel“, Częstochowa, Ochotników Wojen- 
"nych 4-6, tel 13-79. (Kremy, pasty dó 
obuwia, podłóg itp). 


amknięcie obrad sejmowych 


„Przygwożdżone kłamstwo PSLu. 


niach dla Rządu przyjęty 


Dekret o podwyższeniu dodatku przejściywego 
do zaopalrzeń b. skazańców politycznych, został 
zatwierdzony wraz z uchwałą komisji, wzywającą 
rząd do podwyższenia dodatków przejściowych do 
zaopatrzeń dla sierot po b. sSkazańcach nolitycz- 
nych do wysokości, przewidzianej dła wiów po 
skazańcach politycznych. 

Uchwalono równie/ dekret o opłacie skarbowej 
oraz dekret o wypuszczeniu biletów skarbowych 
w dolarach Stanów Zjednoczonych. Poseł gen- 
Jaroszewicz wnosi o przyjęcie dekrelu o podwyż- 
szeniu zuopalrzenia pieniężnego inwalidów wojen- 
nych | wojskowych, o zmianie dekretu o pesa- 
żenin wojskowych, o tymczasowe uregolowanie u- 
posażeń funkcjonariuszów służby bezpieczeństwa, 
żolwierzy W. P. i członków ORMO, którzy utracili 
zdolność do pracy w walce z wrogami Polski des 
mokratycznej oraz dla osób, pozostałych po po. 
Iegłych w tej walce. Sejm zatwierdził powyższe 
dekréty, 

Na tym porządek dzienny ostatniego posiedze- 
nia plenarnego bleżącej sesji Sejmu Ustąwodaw- 
czego został wyczerpany. Wiepmarszałak Szwalbe 
poinformował izbe o wpłynięciu on wickurozesa 
Rady Ministrów pisma z zarządzeniem prezydenta 
R. P, o TAAS SC sesji. _ 

PENADE SIA TURZE OE A SARE 


Podkarmianie bestii 


LONDYN (obsł, wł.). Bawiący w na | 


niesienia wydajności przemysłu nie- 
mieckiego i powiększenie eksportu, Al- 
bowiem ostatecznym celem jest aby 
Niemcy osiągnęły samowystarczalność 
fQspodarczą i aby dzięki temu ponosz: 

ne przez Wielką Brytanie i Stany Zje- 
dnoczone koszty utrzymania 2 stref ule 
ły smniejszeniu: ' Wielka Brytania 

Stany Zjednoczone stoją na stanowisku 


iż „Niemcy muszą mieć zapewnione 
„minimum a dow (1) 


Przed „referendum“ w Hiszpanii 


wysłał list protestacyjny do ONZ w zwią 
zků z wyzmiczonym ze niedzie celę refe- 
rendum w Hiszpanii, w sprawie propo- 
rowanego przez YA nowsgo prawa 
sukcesyjnego, które określa jako oszus: 
two. Zdaniem Lepeza referendum ma wy 
wołać ilnzję, że w Hiszpanii z powrotem 
powołano do życia instytucje demokra- 
tyczne, podczas gdy faktycznie Franco 
nie pozostawił żadnej alternatywy gło- 
MJACYM, 


AKR BONY ROA 


Jedan zapłacił to, od 
du, ze słuszną inté 
niony. 

Sprawa wyjaśni się. 


zego, zgodnie z intencją Rzą- 
ą Rządu, powiniea być zwol- 


Te słowa dotrą uiewątpli- 
wie szeroko, Sądzimy, że i Ministerstwo postara się, 
chociaż obecnie o możliwie szerokie spopularyza= 
wanie swych instrukcji, [lie jednak niepotrzebnie 
napsuto ludziom krwi? [le wywołano całkowicie 
zbędnych szkód? 

Jest i druga strona medalu, Oto w departamen- 
tach okrojono zapowiedź tow. Minca, Odmówiono 
prawa korzystania z dotychczasowych siawek pras 
cownikom spółdzielczości 1 przedsiębiorstw pry- 
watnych. Dlaczego odmówiono go spóldzielczaści? 
Nie wszystkie spółdzielnie opłacają bardzo dobrze 
swych pracowników, nle wszystkie zakłady państ- 
wowe opłacają ich bardzo żle. Trudno odgadnąć 
sens tego zarządzenia, dającego w eiekcie kolei ko- 
rzyść niedużą, natomiast napsnlej krwi — bardzo 
dużo. Nawet, gdyby przyjąć, że, jeśli idzie o nię- 
które galęzie nie tyle przemysłu, co rzemiosła pry- 
walnego, to robocizna w nich jest 4ak wysoka, że 
niewielka podwyżka taryfy kolejowej nie odegrała- 


Alphonse Allais 


j H amores ka 


Sporo już lat przeżyłem na naszym pięk- 
ym świecie $ niejedno dziwo oglądałem 

„w mym przydługim życiu, ale tak pociesznej 
figury, jak nosz Colydor, nie spotkałem ni- 
gdzie, 

Ile razy go widzę, — pusta, beztroska, 
iztubacka wesołość ogarnia moją 
do szpiku kości. 

— Wiwat — cieszę się zawsze w duszy — 
ubawię się świetniel 

Prognostyk niezawodny, 

Wczoraj Colydor wpadł do mnie, jok bom- 
ba. 

— Przyjrzyj mi stę — zawołał ten kocha: 
ty chiopiec — nie Widzisz we mnie żadnej 
miany? 

Przyjrzałem się uważnie jego obliczu. Nic 
izczególnego nie wpadło mi w oczy. 

— No, w takim rarie, mój stary — orzekł 

U 


istotę aż 


Małżeństwo na wyrost 


Colydor — nie jesteś fizjognomistą. Ożeniłem 
się... 

— A to co nowego?—wykrzyknąqłem zdzi- 
wiony. 

— Tak, tak, przyjacielu! Jestem żonaty 
już od tygodnia. A muszę czekać tysiąc, nim 
będę 


szczęśliwy! 
Tysiąc czego? 
Tysiąc tygodni! 
Tysiąc tygodni? Czekać na co? 
Gdybym dwie godziny nawet stracił na 
to, żeby cl całą historię opowiedzieć — 
wszystko jedno, nie zrozumieszł 
— Masz mnie, jak, widzę, 
— Nie, ule powiem, abyś byl głupszy od 
innych, cle to taka zabawna historia. 
‘Po tym wabiącym wstepie, 
padł w groobwe milczenie. 
Nie dałem za wygraną, gotów będąc — 


za matołkał 


Colydor za- 


by większej rol w budżecie pracownika, lo jednak 
1 tolaj — niewielka wysokość absolulna uzyska- 
nych kwot i trudności określenia tych, którzy ma- 
Ją zostać pozbawieni ulgowej ceny, przemawiają 
stanowczo przeciwko niej. Wczoraj drukowaliśmy 
oświadczenie przewodniczącego Komisji Centralnej 
Związków Zawodowych tow, Wiłaszewskie Jo; do- 
magające się nirzymania dotychczasowych cen bi- 
letów za przejazd do pracy dla WSZYSTKICH 
pracujących. BEZ JAKIEGOKOLWIEK ' WYJĄTKU. 
Uważamy, że jest to żądanie całkowicie słuszne, 
żądanie, które powinno być uwzględnione, 
Uważamy jeszcze coś ponadto, że jeśli zmienia 
się proklamowane uroczyście w Sejmie imieniem 
Rządu dyrektywy, to należy to robić tylko po gmn- 
łownym zastanowieniu. po uzgodnieniu ze Związ- 
kami Zawodowymi, po postawieniu pod dec yzję òd- 
powiednich czynników, a nie lak, by w kilka dni 
później zmłeniać je z powrotem, wracać do po- 
przednich SŁUSZNYCH wytycznych. 


Jeszcze raz pyfamy: po co niepotrzebnie psuć 
ludziom krew? 


ROMAN WERFEL, 


choćby do zbrodni, byleby tylko dowiedzieć 
się prawdy. 

— A zatem — zacząłem najobojętniej ni. 
by w świecie — jesteś żonaty... 
Właśnie] 

Czy ładna? 

Śmiesznał 
Bogata? 

Bez grosza! 
Więc?.. 

— Mówię ct, przecież, że nic nie zrozu- 
mieszł 

Spojrzałem na niego błagalnie. Colydor 
zogłębił się wówczas w fotelu i opowiedział 

mi taką historię, 

* — Przypominasz sobie wstrętną pogodę w 
końcu: maja? Zniechęcony niq, wyjechałem 
do Trouville póddać me zmęczone ciało po- 
calunkom i pleszczotom słońca, Korzystając 
z ogórkowego sezonu, wynająłem za marny 
grosz całą willę na drodze do Houileur. Nie 
jedną z najpiękniejszych wprawdzie. Co do 
siylu. — mieszanina pałacyku florentyńskie- 
go z chatą normańdzką o dachu ù ia pago- 
da hinduska. O kilka kroków ode mnie, na 
placu okolonym stuletnimi wiązami, jakaś 
orkiestra miejsko huczała nie nazbyt melo- 
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Na marginesie 


Spisek francuski 


We Francji został wykryty spisek reakcyjny 
Spisek ten, operujący hasłami antykomunistyczńy* 
rat, był swym ostrzem skierowany przeciw intóre- 
som ludu francuskiego, Na jego czele stali zdecy: 
dowani wrogowie: ludowej demokracji. Sprzysiężć- 
nie, mające na celu obalenie republiki we Francji 
i wprowadzenie dyktatury faszystowskiej mogło się 
rozwinąć jedynie w warunkach posunięcia się na 
prawo, jakie obserwujemy ostatnio: we Frahcji. 
Jest rzeczą niewątpliwą, ża za kulisami sprzysięże- 
nia, kierowanego przez sfaszyzowanych wyższych 
oficerów z dawnego otoczenia Pełaina i przaz ary- 
stokratów francuskich, działały siły obce, dla któ- 
rych obalenie republikańskiego ustroju we Francji 
miałoby się stać jednym z fragmentów walki, za- 
mierzonej na znacznie szerszą skalę, Jest także 
zrozumiałe, że odpowiedzialność za. samo pówstar 
nie spisku spada w pierwszym rzędzie na tych, 
którzy przez chwiejną 1 niezdecydowaną postawę 
polityczną dopuścili do stworzenia wrażenia, jako- 
by jednolity front robotniczych partii we Frańcji 
uległ rozłuźnieniuw. 


Polityka premiera Ramadier'a, która spowódo- 
wala ustąpienie komunistów z gabinetu francuskie- 
go, daoprowadziłą do ośmielenia reakcji francuskiej. 
Rełtrulując się z szeregów dawnych kołaboracjóni- 
stów i prowokałorów, a także agentów obcych, 
spiskowcy występowali DTCC republice i głó- 
silf hasła faszystowskie. 

W zamierzeniach sprzysiężonych leżało wywoła- 
nie wojny domowej we Francji. 

Spisek francuski" dowodzi, że każde osłabienie 
czujności klasy robotniczćj, osłabienie jej iedności 
działania prowadzi nieuchronnie do wżmożenia re- 
akcyjnych sił, do ich ośmielenia i przyśpieszenia 
ich zamiarów, Dowodzi tej prawdy, że w walce z 
zakusami reakcji klasa robotnicza musi przeciw- 
stawić im jednolity, zwarty front, 

Niebezpieczeństwo, jakie tkwi w hasłach rzeko- 
mo tylko „antykomunistycznych* zagraża nie tylko 
komunistom, ale całej kłasie robotniczej, całej de- 
mokracji. Pod płaszczykiem „antykomunizmu” tæ- 
akcją „prowadzi walke z demokracją, starając się 
osłabić jej czołowe ugrupowania, partie robotnicze 
— Í podważyć ich zwartość. * 

I dlatego jedyną odpowiedzią na zakusy reak- 
cjonistów powinno się stać ponowne wzmocnienie 


jednolitego frontu mas pracujących, nie tylko we 
Francji, 


OGŁOSZENIE 


CENTRALA TEKSTYLNA 
rudni 
inżyniera-archiiekia 


z 


w charakterze Kierownika Wy- 
działu inwentaryzacji i odbu» 
dowy w C, T. 


Kandydaci z odpowiednimi kwalifi- 
kacjami proszeni są o składanie ofert 
z życiorysem do Wydziału Personalnego 
Centrali Tekstylnej, Łódź, Moniuszki 3. 


Co usłyszymy przez radio 


PROGRAM NA SOBOTĘ 5 LIPCA 1047 R.. 


12.05 Swtszczenie wiądomości dziennika poran- 
nego. 12.10 Melodie 'ludowe. 12.25 Audycja dle 
wsi. 12.35 Muzyka francuska, 13.00 „Z mikrofo- 
nem po kraju”. 13,10 Muzyka obiadowa. 14.00 
Kronika 1 komunikaty z Łodzi, 14.05 Pieśni pol- 
skie w wykonaniu Ż. Tyczyńskiego (z Łodzi). 14.25 
LV-ta część opowiadania dia dzieci „Kubuś Pucha- 
tek” A. Milne'a (z Łodai). '14,40 Melodie operet- 
kowe z płyt (z Łodzi). 15.00 Muzyka taneczna z 
płyt 15.20 Audycja dła dzieci. 15,40 Duety for: 
tepianowe. 16.00 Dziennik. 16.20 Pieśni w wyko 
naniu J.S. Adamczewskiego. 16.40 Skrzynka tech- 
niczna, 16,50 Informacje gospodarcze. 17.00 „Przy 
sobocie po robocie”, 18. 30 Koncert życzeń z Ło- 
dzi. 19.00 „Tu mówi Śląsk". 19.15 Nowe książki. 
19.30 Audycja Polskiego Wydawnictwa Muzyczne- 
go. 20. 00 Z życia kulturalnego, 20.05 „Kobieta w , 
świecie”, 20.15 Reportaż. 20.25  Najsławniejsze 
śpiewaczki polskie" — audycja słowno - muzyczna 
w opracowaniu prof. K, Stromengera. 21.00 Dzien- 
nik. 2130 Kwadrans muzyki tanecznej -z płyt. 21.45 
Suchowisko „Jak się dawniej Hsty pisało”. 22.10 
Wiadomości sportowe. 22.15 Muzyka ianeczna z 
płyt 23.00 Ostatnie wiadomości dziennika. 23:20 
Program lokalny na jutro (z O ZA CNA 


dyjnie, a głomadka Houlbec'kowion i Houl- 
bec'kowianek wirowała w takt zapamięłale, 

— Pomiędzy tymi ostatnimi... 

— Powiedz mi, czy wierzysz w siłę prze- 
znaczenia? Nie? To ci powiem, żeś nieszczę- 
sny krętyn. Ja mie wierzyłem również, ale te- 
raz.. Jednak, wracam do tematu. 

— Otóż, pomiędzy tymi ostatnimi, — wiel- 
ka kobieta, szatynka lat mniej więcej czter- 
dziestu, wirowało, wirowała, wirowała... Czy 
była piękna? Nic o tym nie wiem, ale ra jej 
widok zrozumiałem odrazu, że już po mnie. 
Pokochałem ją i innej już nigdy kochać nie 
będę. 

Śmiejesz się z mnie? To nic nie szkodzi. 
A ja ci powiem, że tak jest i koniec. Była w 
towarzystwie swojej córki, dwudziestoletniej 
brzydkiej panny o kanatostych kształtach i 
niezgrabnych ruchach, Nazajutrz opuściłem 
mój pałacyk w Trouville i załnstałowałem się 
w Houlbec. Moja bohdanka była żoną urzęd- 
nika celnego, niecieka wego T starego homo, 
namiętnego t hazardówego gracza w karty,.. 
Mimo, że dotychczas nie umiałem nawet kart 
irzymać w ręku, nie zawahałem się ani chwi- 
Ii przed rolą partnera starego celnika, byle 


tylko zbliżyć się do mego bóstwa. d. c, n. 
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- Koncentracja sił i środków gospodarstwa narodowego 


Podstawowe zadanie planu odbudowy 


Podniesienie dobrobytu rzesz pracujących 


Wśród projektów. ustaw, rozpatrywanych pizez 
Sejm Ustawodawczy, znajduje się doniosły doku- 
ment w życiu í rozwoju naszego narodu: ustawa 
o planie gospodarczym ma rok 1947. Z ramienia 
Komisji Skarbowo - Budżetowej ustawe uzasadniał 
na plenum Sejmu referent Planu Trzyletniego, tow. 
poseł Stefan Jędrychowski, członek KC PPR. 

Obok gruntownej analizy planu w przemówie- 
niu tow. Jędrychowskiego znajdujemy druzgocącą 
krytykę tych zastrzeżeń i poglądów neeselowskich 
„krytyków planu, których propozycje zmierzają 
do fs tycznego przekreślenia naszej gospodarki 
planowej, historycznej zdobyczy naszego narodu. 

Referent stwierdził, że nasza gospodarka plano- 
wa oznacza koncentrację sił wytwórczych I środ- 
ków gospodarstwa narodowego w celu jek naj- 
szybszego osiągnięcia zadań, jakie stawia sobie 
nasze państwo i rządzące w nim masy ludowe. 

Nasza ustawa o planié odbudowy gospodarczej 


wysuwa jaro nmodstawowe, bezpośrednie zadarie 
planu — po: ienie stopy życiowej mas pracują- 
"cych, wycho słusznie z założenia, że stanowi 


ono konieczny warunek, bez którego riemożliwy 
jest dalszy rozwój gospodarczy kraju. 

Tow, Jędrychowski wskazał szczegółowo z cy- 
frami w ręku, w jakich- terminach i granicach 
wzrośnie spożycie na głowę ludności podstawo- 
wych artykułów żywnościowych i przemysłowych, 
przekraczając w roku 1949 poziom przedwojenny. 
Wykazał realność naszego planu, opartego na nie- 
zachwianej równowadze budżetowej i rosnącej 
wciąż produkcji planu, który przewiduje nie tylko 
wzrost produkcji naszych kopalń i fabryk, lecz 
również poważną rozbudowę instytucji opieki spo- 
łecznej, ochrony pracy, opieki nad matką i dziec- 
kiem oraz nieznany dotąd w Polsce rozwój oświa- 
ty i szkolnictwa wszystkich szczebli, w szczegól- 
ności szkolnictwa zawodowego. 


Propozycję posła Załęskiego z PSŁ zmierzały 
do tego, ażeby państwo nasze eksporłowało mniej 
węgla, nie eksportowało wyrobów przemysłowych, 
nie importowało artykułów inwestycyjnych dla 
przemysłu itp. — Jak wykazał tow. Jędrychowski, 
rezultatem bezpośrednim tych wniosków byłoby 
zmniejszenie rozmiarów naszych obrotów. handlo- 
wych z zagranicą, pogłębienie deficytu handlowe- 
go — t tym samym naszej zależności od pomocy 
i kredytów zagranicznych. Rezultatem przyjęcia 
takich wniosków musiałaby być również -nasza rē- 
zygnacja z kredytów zagranicznych, przeznaczó+ 
nych na finansowanie naszego importu :nwestycyj- 
nago. Tow. Jędrychowski stwierdził, że w innym 
wypadku poseł Załęski wysuwa sugestie, że inwe- 
stować możemy tylko drogą przyciągnięcia kapi- 


Poszukujemy od zaraz: 


i buchaltera 

2 pom, buchalterów 

3 maszynistki. 

Reflektujemy na siły wykwalifikowane, 


Zgłaszać się do Działu Personalnego 
PCH, ul. Piotrkowska 98. 
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pującego zarządu Zwiozku pracowników fil-; 
wych tow. Ćwikliński, wtając delegatów i 


talu zagranicznego. Posłowie peeselowscy wypo" 
wiadają na różne sposoby to, co stanowi majtaj- 
niejsze dążenie całej wokół zgrupowanej PSL reak- 
cji, która marzy o takich przede wszystkim „inwe- 
stycjach” kapitału zagranicznego w Poisce, Jakich 
terenem jest dziś Grecja 1 Turcja. Tow. Jędty- 
chowski zaznaczył słusznie, że ten kto chce np: 


ograniczyć tempo rozwoju górnictwa węglowego 
godzi bezpośrednio w import sprowadzanych za 
węgiel środków żywnościowych, nawozów sztucz- 
nych, koni, utrudniając tym samym odbudowę 
kraju, A to właśnie jest celem całej zblokowanej 
z p. Mikołajczykiem reakcji polskiej i jej patro- 
nów zagranicznych. M. 


Nowy pociąg 


Łódź — Poznań 
„przez Kutno 


Zawiadamiamiy, że od dnia 5 lipca wprowas 
dzony zostaje do codziennego kursowania bez- 
pośredni pociee osoboyw Nr. 5528-1329 Łódź 


'| Kaliska I|vznat przez Kutno. 


Pociąg Łódź Kaliska wychodzi o godz 6.55, 
przyjeżdża "do Poznania o godz, 13.20. 

Ten sam pociąg powrotny 1330-5531 wy» 
chodzi z Poznania o godz. 15,35, przyjeżdża do 
Łodzi Kaliskiej o godz. 22.45. 
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0aólnopolski Ziazd Pracowników Filmu Polskiego 


Dażenie do reorganizacji i uzdrowienia stosunków 


W obecności przedstawicieli partii poli- 
tycznych i członków Komisji Centralnej Zw. 
Zawodowych rozpoczęiy się w dniu wczo- 
rajszym w Domu Milicianta przy ul. Nawrot 
obrady ll-go Ogólnopolskiego Zjazdu pra- 
cowników Fllmu Polskiego. No zjazd przyby- 
li delegaci z całej Polski w ltczbie około 120 
osób. Obrady zagaił przewodniczący ustę- 


i zaproszonych gości. Przewcdniczącymi 
zjazdu wybrano tow. tow. Kopecia i Świder- 
skiego. 

Jako pterwszy zabroł głos Dyrektor Filmu 
WATA OOOO HATA OPADY ORAWA TM 


Polskiego tow. Albrecht, życząc w imeniu Dy 
rekcji uczestnikom zjdzdu owocnych obrad. 
W obecnym ustroju — zaznaczył dyrektor Al- 
brecht — wspólne interesy dyrekcji, przed- 


siębiorstwa t pracowników. Jednym i drugim į 


jednakowo zależy na sprawnym funkcjono- 
waniu przedsiębiorstwa i dlatego dvrekcja I- 
czy na współpracę członków związku przy 
przeprowadzaniu 2-ch najważniejszych za- 
dań, jakie stoją w obecnej chwili przed przed 
siębiorstwem państwowym Film Polski. 
Pierwsze zadanie, to reozganizacja i uzdro- 
wienie stosunków w  przedsiębiorstwie, 2-a 
to przeprowadzenie do końca i podpisanie 
WOOD WNWNWWUWWWMUWT 


Miłe złego początki — lecz komee żałosny. 


Kary za lichwiarskie 


W, obecnej chwili, gdy sytuacja gospodarcza 
naszego województwa pozwała ńa realną zniżkę 
cen mięsa, cały szereg osób — właścicieli sklepów 
spożywczych, rzeźniczych i owocarń jest widócz- 
nie całkiem innego zdania, ponieważ, fak funkcjo- 
nariusze Delegatury Komisji Specjalnej w ostatnim 
tygodniu stwierdzili, większość właścicieli tych skle 
pów z własnej „inicjatywy” hołduje nielegalnemu, 
wyższemu cennikowi na wyroby masarskie i minso. 

Ostatnio za pobieranie nadmiernych cen na àr- 
tykiiły mięsne ukarani zostali wysokimi grzywnami 
nasterśsjący sklepikarze: 

Stanisława Jaworska, wiaścicielka sklepu spo- 
żywczego przy ul. Kilińskiego 203, za sprzedaż 
kiełbasy w cenfe 340 zł za kg ukarana zostełą 
grzywną w wysokości 10 tysięcy złotych. Karą 
grzywny w wysokości 10 tysięcy złotych, ukarani 
zostalip Wanda Jakubczak i Leokadia Urbańska, 
właścicielki sklepu spożywczego przy ul. Południo- 
wej 10, Helena Orzechowska, właścicielka sklepu 
spożywczego przy ul. Lipowej 55, Blesiekierski Ed- 
ward, właściciel sklepu spożywczego przy Al. I-go 
Maja 5, Jan Wojtowicz, właściciel owosatni przy 
ul. Kilińskiego 205, Feliks Dębowski, wsaściciel 
sklepu spożywczego przy ul. Kilińskiego 216, Wia- 
dystaw Horlop, właściciel sklepu spożywezeqo przy 


ściciełka sklepu spożywczego przy ul. Ka'Askieqo 
105. - Powyżej wymienieni skłepikarze sprzedawali 
kiełhasę zwykłą w cenie od 300—340 złotych za 
kilogram, gdy cena na tę kiełbasę powiana wyno- 
sié 290 zł 


F Kilińskiego 154, oraz Wanda Lewandowska, wła 


ceny wędlin i mięsa 


Karą grzywny w wysokości 5 tysięcy złotych 
przypadła w udziale następującym  nieużzciwym 
handlerzom wyrobów masarskich: Stefanowi Kolo- 
dziejczykowi, właścicielowi sklepu rzeźniczego przy 
ul, Piotrkowskiej 43, za pobieranie nadmiernych 
cen za mięso wieprzowe, Annie Krawczyk, właści- 
cielce sklepu spożywczego przy ul, Radwańskiej 6, 
Zoíli Bergier, właścicielce sklepu spożywczego 


przy ul. Pomorskiej 57 oraz Marianowi Dyzeniau- | 


sowi, właścicielowi sklepu spożywczego brzy ulicy 
Pomorskiej 55. i 

Wyższe kary pieniężne w zależności où pobie- 
rania wyższych ceb ża kiełbasę zwyczżjńą, w wy- 
sokości od 360 do 400 zł. za kg, spotkały: Wlady- 
sława Siwińskiego, właściciela sklepu spożywcze” 
go przy ul. Napiórkowskiego 80, który za pobiera- 
nie wygórowanych cen za kiełbasę, ukarany został 
grzywną w wysokości 15 tysięcy złotych. oraz Mie 
czysława Haskiego, właściciela sklepu spożywczego 
przy ul. Gdańskiej 44, który był zdania, że kiełba- 
sa zwyczajna, sprzedawana w jego sklepie, koszto- 
wać winną 400 zł. za kg i tyle za nią pobiarał Ha- 
ski za pobieranie tak wysokiej ceny za kjełhasę 
został ukarany grzywną w wysokości 20 fysięcy 
złotych. 

Od wymiaru wyższych kar z obozem fracy 
włącznie uratował wyżej wymienionych łakt, ze po 
raz pierwszy udowodniono im uprawianie spekula- 
cji. 

W razie stwierdzenia powtórnego nadużycia 
przez tych samych „początkujących“ szkodników 
gospodarczych, zostaną oni ukarani obozem pracy 


Związki proponują zniżkę cen © 30 procent 


Wędliny i wieprzowina są wciąż za drogie 


Obserwocje cen na rynku mięsnym w te- 
renie wojew. łódzkiego sprowodzają się do 
pewnika, że na prowincji od dłuższego cza- 
su zaznacza się tendencja zniżki cen mięsa 
wieprzowego. * y 

Już trzy tygodnie iemu ceny na mięso 
wieprzowe i wyroby masarskio z wiepyizo- 
winy na żądanie Związków Zawodowych -i 
za zgodą Cechu Rze”nviczo=Wedliniarskiego 
uległy zniżce do 10 zł na "ilogramie. W mię- 
dzyczasie jednak jeszcze bardziej wzmogła 
stę podaż żywca wieprzowego, co pociągnąć 
powinno za sobą naturdainy spodek" cen mię- 
sa wieprzowego. Według danych z OKŻZ w 
szeregu miast podłódzkich rolnicy sprzedają 
żywiec wieprzowy w cenie od 130 do 160 zł 
za kilogram. 

Dnia 3-go bm. odbyła stę w łódzkiej OKZZ 
konferencja z udziałem przedstawicieli Związ 
ków Zawodowych i Cechu Rzeźniczo-Wędii- 
nigrskiego, której celem było ustalenie no- 
wych, niższych cen na mięso wieprzowe. 

Przedstawiciele Związków Zawodowych 
zażądali zniżki cen mięsa wieprzowego o 30 
procent. Żądanie to początkowo spotkało się 
ze zdecydowanym sprzeciwem przedstawi- 
cleli Cechu Rzeźniczo-Wędliniarskiego, któ- 
rzy co prawda potwierdził fakt potanienia 
żywca wieprzowego, jednak wysunęł cały 
szereg orgumentów przęctwnych zniżce, jak 
np. psucie się żywca.z powodu silnych upa- 
łów, trudnośc! dowozowe itp. 

Obrady nie doprowadziły do porozumie- 
nia. Cech Rzeźniczo-Wędlfniarski jednok  o- 
biecał po wspólnej naradzie i zasięgnięciu 
opinii członków cechu dać odpowiedź w 
rone zniżki cen w najbliższy ponledzia- 
ek. 

W dniu wczorajszym zastęgnęliśmy opi- 
nii przewodniczącego Cechu Rzeźniczo-Wę- 
dliniarskiego w sprawie możliwości zniżki 
cen da mięso wieprzowe, Przewodniczący Ce- 


chu ob. Powłowski na dzień wczorajszy A: | 
ial plenarne zebranie członków cechu, ce- | 
lem zorientowania się w faklycznym stanie | 
cen na żywiec wieprzowy. Na zebranlu nie 
zapadła jeszcze ostateczna decyzja w spra- 
wie: wysokości zniżki cen na mięso wieprzo- 
we, tym niemniej jednak stwierdzono, że 
spadek cen na żywiec wieprzowy w terenie 
wojew. łódzkiego nastąpił 1 sprawa zniżki 
cen jest możliwa. Równocześnie stwierdził on 


a 


mały popyt na wieprzowinę i częste wypad- 


« zytelnicy piszą 


ki psucia się tego mfęsa. 

Jesteśmy pewni, ‘że popyt ten niewatpli- 

wie wzrośnie í nie będzie wypadków psucia 
się wieprzowiny w sklepach rzeźniczych, gdy 
nabycie tego mięsa zostanie udostępnione 
szerokim rzeszom konsumentów, światu pra- 
cy. 
A do podniesienia tego popytu prowadzi 
tylko jedna droga — zniżka cen na mięso 
wieprzowe w wysokości żądanej przez łódz- 
ki świat pracy. (Dz) 


nowej umowy zbiorowej z pracownikamt 
przedsiębiorstwa. Film Polski, który przecho- 
dził w swoim! początkowym okresie fazę kry- 
zysu, wstępuje obecnie w okres rozwoju. Na 
zakończenie dyrektor Albrecht oznajmił, iż z 
dniem dzisiejszym dygekcja Filmu Polskiego 
oddaje do dyspozycji Związku Zawodowego 
lokal przy ulicy Żeromskiego 100 na świetli- 
cę dla pracowników. 

Następnie zabrał głos członek KC PPR tow, 
Bieńkowski. 

Tow. Bieńkowski powitał zebranych w 

imieniu KO PPR życząs delegatom pomyśl- 
nej pracy. W swoim przemówieniu tow. Bień- 
kowski podkreślił rolę i znaczenie filmu, któ- 
ry jest potężnym środkiem wychowawczym 
społeczeństwa. W kraj.ch kapitalfistycznych 
środek ten jest wykorzystywany “rzez klasę 
penującą dla uśpienia świadomości klaso- 
wej szerokich mas, W naszym ustroju film 
ma za zodanie rozbudzenie świadomości 0- 
bywatelskiej i wychowania społeczeństwa w 
duchu demokratycznyn. i postępowym. 
„ Film Polski zadania tego nie spełnia w 
dosiatecznym stopniu. Spodziewamy się. że 
w najbliższych latoch Film Polski spełni na- 
łożone na niego zadania. 

W imfienfu CKW PPS przemawiał tow, Ja- 
siuk, W swoim przemówieniu zaznaczył pře- 
legent, że wielkie zdania jakie stoją przed 
Filmem Polskim zostaną zrealizowane je- 
dynie przy harmonijnej i jsdnolito-frontowej 
współpracy obu partii robotniczych. 

Następnie dokonano wyboru komisji man- 
datowej statutowej, wnioskowej i Komisji 
motki. 

W fmieniu Komisji Centralnej Zsiezków 
Zawodowych zabrał głos tow. Burski. 

Ruch zawodowy, mówi tow: Byrski, jest 
jednym z decydujących czynników w Pań- 
stwie Ludowym, Na państwie naszym ciqży 
ogromna odpowiedzialność powetowania znt- 
szczeń wojennych naszego kraju, które wy- 
rażaja się fantastyczna cyfrą 258 miliardów 
złotych przedwojennych. Pottafiliśmy uzyskać 
wielkie osiągnięcia na odcinku produkcji 
przemysłowej i rolnej. Na odcinku wymiany, 
która pozostaje w rękach prywatnych, ob- 
serwujemy niezdrowe objawy lichwy i spe- 
kulacji Związki Zawodowe będą oiganizo- 
wały masy pracujące w kierunku obrony 
przed atakami elementów spekulacyjnych. 
Tylko zwalczenie spekulacji i ogólna obniż- 
ka cen może przyczynić się do wzrostu re- 
alnych płac pracowniczych. Związki Zawo- 
dowe bedą współpracowały z władzami pań 
stwowymi przy zaprowadzoniu jek najdalej 
idącej oszczędności w administracji państwo 
wej i przemysłowej i wezmą udzioł w pra- 
cach rad nadzoru społecznego, które zajmą, 
się zaprowadzeniem oszczędności w Zjedno- 
czeniach i Centraloch Przemysłowych. 

Po zakończeniu przemówienia tow. Bur- 
skiego przewodniczący głosił jednogodzin- 


ną przerwę. Obrady trwają dalej. Świt 


Okupacja była szkołą charakteru narodowego 


Dziś naieży oczyścić atmosfer 


Kwestia niemiecka omawiana była w czasach 
powojennych niezliczoną ilość razy, wreszcie uje- 
ta została przez prawodawstwo i Ustalono dla niej 
normy proceduralne. 


Zdawać by się mogło, że jest ona zasadniczo 
wyczefpana 1 odtąd będzie miało miejsce tylko 
wprowadzenie w życie przepisów. Jednak szwan- 
kuje dotąd moralna strona zagadnienia: stosuńek 
społeczeństwa do volksdeutschów tudzież do wszel- 
kich objawów kolaboracji. Jest to problem trudny 
do uchwycenia, niemniej jednak bardzo ważny, bo 
rozstrzygający o zdrowiu moralnym narodu. 

Asumpt do wystąpienia dał mi pewien fakt, sta- 
nowiący policzek dla wszystkich Polaków, których 
okupacja przytłoczyła swym ciężkim butem. Oto 
jak się rzeczy mają: 

Skrzypek (podobno bardzo dobry) nazwiskiem 
Wawrzyniak. Urodzony w Niemczech z rodziców 
Polaków — ale ożeniony z Niemką, Podczas woj- 
ny przybył do okupowanej Łodzi, pono w tym ce- 
lu, żeby być na ziemi polskiej — ale zarejestro- 
wał się już przedtem jako Niemiec (Reichsdeutsch), 
zmieniając nawet nazwisko na Warner. Uczył Po- 
laków i przyjmował ich u siebie w dómu —. ale w 
Filharmonii używał tylko języka niemiecsiego. Li- 
czył się z klęską Niemiec — ale należał do partii 


hitlerowskiej NSDAP od r. 1936 i służył w axmil 
niemieckiej. 


Odbyła się jego weryfikacja w Związku Muzy- 
ków, Wyrok — symboliczny: zawieszenie do koń- 
ca rb. w prawach wykonawczych, pracą podago- 
giczną wolno mu się zajmować (l), a po upłyn':ęciu 
terminu będzie zrównany w prawach ze wszystki- 
mi Polakami, którzy nie korzystali z uiemieckiej 
kiełbasy, 

Skandal jednak nie polega wyłącznie na tym 
wyroku, ale (kto wie nawet, czy nie w większym 
stopnin) na wielkiej ilości ludzi, chcących róż- 
nych Niemców i kolaboracjonistów wybiełać, 
ją oni swoje kontrargumenty, znane nam na pa- 
mięć. Z nich trzy zasadnicze: 1) Nie szkodził Po- 
lakom, 2) Nie każdy może być bohaterem, 3) Jest 
dobrym fachowcem. 


Podejście z grutu fałszywe: Przede wszystkim, 
jeżeli ktoś w jakikolwiek sposób zasżkodził jakie- 
muś Polakowi, sprawa podpada pod kompetencje 
nie komisji weryfikacyjnej, lecz Sądu Specjalnego, 
który wymierza karę za zdradę. Poza zdradą jed- 
nak istnieją różnego kalibru uchybienia wobec ety- 
ki narodowej 

Kierownik niemieckiego przedsiebiorstwa, czy 
muzyk, grający na koncertach dla Niemców, to są 
przestępcy moralni, ludzie, którzy pogwałcili etyrę 
narodową i zasługują na potępienie społeczeństwa, 


Ma- 


e 


Potępisnie to nie jest zależne od długotrwałości za. 

wieszenia przez komisję weryfikacyjną i iehabil- 

za może być osiągnięta jedynie długim wysjł- 
em, 

Okupacja była najlepszą szkołą charakteru na- 
rodowego, który tylko w momentach ciążkich ma 
sposobność pokazać swe oblicze. Nie jest sztuką 
być zdecydowanym Polakiem wtedy, gdy Polska 
jest mocna i nic jej nie zagraża, dlatego też nie 
potrzebujemy koniunkturalistów, ubijających late- 
resy z każdym, kto jest u władzy. Fachowców 
mamy mało, cenniejszy. jast jednak nieskazitelny 
Polak od najlepszego fachowca. Za kilka lat we 
wszystkich dziedzinach wyspecjalizują się nówi lu- 
dzie, nie ma więc co szat rozdzierać nad jakimś 
hp. wybitnym skrzypkiem, który grał u różnych 
Franków I Fischerów, a teraz wyjechał z Polski, 
nie mógąc znieść atmosfery napiętnowania. Dla 
takiego jedyne miejsce — w Niemczech, dia Wa- 
wrzyniaka też. Fachowców można brać | z zagra- 
nicy, ałe nigdy z Niemiec — nie wolno wpuszczać 
wroga, który nas będzie rozsadzał od wewnątrz. 

Nowa polska rzeczywistość ma wielu wrogów 
zewnętrznych, a I w kraju ich nie brak; obowią- 
zuje nas więc jak najdalej posuniętą czujność, 
zwłaszcza wobec kwestii niemieckiej, która jest 
najistotniejsza dla naszej egzystenci! 

x Jan Miller, 
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Spory o naftitę 


Szwecja 


4 


rywalem USA 


,. « Kontrofensywa amerykańskich rekinów Kapitału 


+" walki I spory wokół eksploatacji | przeróbki | 


iwigtowych. pokładów ropy naftowef przebierają 
afekiedy zgoła niedczekiwane formy, Kto bv np 
przypuścił, ża niewielka Szwecja, liczącą zaladwie 
5 milionów mieszkańców, odważy się przystąpić do 
rywalizacji gospodarczej, na pewnym ódrinku prze 
mysłu naftowego, z wszechpolężnymi Stanami Zjed- 
aoczonymi?.,, A jednak. . 

Zaczęło się całkiem niedawno od tego, że ame- 
rykańscy magnóci nafiowi, zjechawszy się na kon- 
ierencji nadzwyczajnej, wystąpili niezwykle gwal- 
lownie przeciwko szwedzkiemu monopot»wl nafto: 
wemi, Przedstawiciel konsorcjum szwoiizkiego, 
które przerabia 600 tysiecy ton nafty rocznie, hył 
obecny na tej konferencji w charakterze obsęrwa- 
tora; doniósł on swym władzom, że przemvsłowcy 
amerykańscy potępili, pełni gniewu, politykę na- 
sjonalizmu, podjętą przez rząd szwedzzi w prze- 
myśle naftowym. Magnaci naftowi z USA. po: 
stanowili jednocześnie przystąpić do kontrofenasy- 
wy, którahy zmusiła władze szwedzkie do zajścia 
z drogi nacjonalizacji. 

I oto od paru tygodni, przemysłowcy szwedzcy, 
którzy dotychczas współpracowali ze Stanami Zjed- 
noczonymi, pozbawieni zAsłali przyznanych !m po- 
przednia kredytów amórykańskich. Ponad lo, to- 
warzystwa naftowe amerykańskie, które miały swe 
biura sprzedaży w Szwecji zdradziły na raz za- 
miar przeniesienia tych biur gdzieindziej. Jedro- 
cześnie, nafciarze amerykańscy starają się zakupić 
całą produkcję naftowa: która dawniej kierowana 
była do rafinerii szwedzkich, 1 nie tylko tę nefte, 
ale również — statki-cysterny, którymi dowożany 
był cenny płyn do portów skandynawskich. 

Rząd szwedzki — należy to podkreślić — nie 
przeraził się jednak tej ofensywy. Rzecznik Szwa- 
cji wyjaśnił szczegółowo, jakia są cele polityki na- 
cjonalizacyjnej rządu, Nie ma on zamiaru wdawać 
mę w rywalizację, przgnie natomiast, brzy pomo- 
cy swego przemysłu nałtowego, stworzyć poteżny 
przemysł chemiczny, któryby postawił Szwncję — 
b pisa ralineryjnej — na czele krajów europej- 
skich. ś 

Tak więc Szwecja odpowiada Stanom Zjeóno- 
czonym bronią, jakiej te używają przeciwko Szwe- 
cji Trzeba dolać, że Szwecja dysponuje dziś ko- 
rżystnymi umowami handłowymi z Polską rraz ze 
Związkiem Radzieckim. Na mocy umowy z ZSPR, 
część nafty rosyjskiej będzie przerabiana w Szwe- 
cji aż do czasu, gdy rafineria radzieckie, zhiy:cza- 
ne przez wojną, zostaną odbudowane, Znacjonali- 
zowany przemysł naffowy Rumunii jest również w 
toku pertraktacji za Szwecją co do zawarsia odpo- 
wiednie 


Poszukujemy w Łodzi lokalu ~ 


cego się na magazyny 
800 — 1200 „m, 


adają- 


o powlerzchni 


Oferty pod „Cezapap” do Biura Ogło- 
szeń i Reklam PAP, Łódź, ul. Piotrkow. 
ska 133. 
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Wiezuwykłe dzieje zwykłego szewca 


Twórca nowego 


Niezależnie od tych wszystkich zabiegów, rząd 
szwedzki przeprowadził referendum pomiędzy to- 
hotnikami i urzędnikami przemysłu nafioweqo. Cho- 
dziło o stwierdzenie, czy ten personel pracowniczy 
popiera rząd w jego polityce nacjonalizacyjnej. W 
ciągu tygodnia, poprzedzającego głosowanie z 
szwadzey działacze polityczni | związkowi objeż= 
dzali przedsięhiorstwe naftowe, wygłaszając prre- 
mówienia, w których nie ukrvywano, że walka 
przeciwko nafciarzom amerykańskim -bedzia twer- 
da i zacięta. W rezultacie — 097 procent glosują- 
cych wypowiedziało sią za nacjonalizacją, i w 
związky z tym wynikiem przystaniona niezwłęcz. 


Afryka WOŚ... 


nie na wszystkich odcinkach do prac w tym kie 
runku: Nawet korespondenci amerykańscy złożyli 
hołd tej solidamości | energii, piszac: „140 millo- 
nów Amerykan — to nie jest za wiele do obrony 
naszego midjsca pod slońcem przeciwko 6 milio- 
nom szwedzkich przyjaciół...” 

Amerykańscy magnaci naftowi natomiast zgrzy< 
tają zębami. Chodzł im nie tylko o nacjonalizację, 
której zawsze | wszędzie są zasadniczo przeciwni, 
lecz bardziej jaszcze o to, że wymyka im się z rąk 
— przynzjmniej na ferenia europejskim — monó- 
poł rałineryjny, z którego czerpali co r8z wyższa, 


olbrzymie wprost dochody. B. D. 
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55 bibl otek samorządowych 
pos'ada 61 tys. arcydzieł Iiteratoyy 


Dotychczasowe prace nad stworzeniem 
odpowiedniej sieci bibliotek samorządowych 
doprowadziły do stworzenia t uruchominnia 
55 bibliotsk, z czego 14 powiatowych, 16 miej- 
skich I 25 gminnych z liczbą ponad ñi Abd 
dzieł, Dużą pomoc w akcji bibliotecznej okąza 
ło Ministerstwo Oświaty, które w roku ubie” 
głym udzieliło bibliotekom w woj. Repo: 
subsydium w formie książek wartości 2. 
tys. zł. a w roku bieżącym dalsze subsydium 
w formie 170 książek dla każdej z istnieją- 
cych bibliotek: Jeżeli chodzi o fundusze na 
cele bibliotęk, którę sięgają ogólnej sumy po- 
nad 9 milionów zł, to złożyły się na nie po- 
za dotacjami Min Oświaty; m. in. dotacje 
samorządu — 1850.000 zł. ofiary społeczeń- 
stwa, zebrane w „Tygodniu książki" — 
3.400.000 zł i dotacje władz szkolnych 
1.100.000 zł. 


- 


Pozory i rzeczywistość „słonecznych dominiów” 


' Wśród murzynów budzi sę zrozum enie swych krzywi | 


„słonecznymi dominiami" Anglicy aazywają 
swoje kolonie w Afryce środkowej i południowaj 
Wyłączając inne terytoria koólonialne.- mandatowe 
czy protektoraty, do Kenii, Rodezji, Siarra Leone, 
Betchuanłandu, oficjalna, uczędowa opinia hrytyj- 
ska odnosiła się zawsze z dużym sentymentem. 
Niezliczone prospekty. furystyczne, ułatwienia dla 
zwiodzających, zapewnienie komfortiowzch wartn= 
ków pobytu — to wszystko było dziełem brytyj- 
skiej administracji kolonialnej, która czula sie n'e- 
jako w obowiązku zalecać pozostająca pod jej za- 
rządem terytoria, jako teren wycieczkowy | kra- 
joznawczy : 

Co właściwie stanowi najwiekszy urok 1 atrak- 
cje tych „krajów turystycznych"? 

Przede wszystkim łagodny, prawie „nie-afrykań- 


ski” klimat. Nfe ma tam. chorobliwych wyziewów. 


Nie ma bagien, mhiej dokuczają moskity. Po- 
ra deszczową trwa stosunkowo krótko, a okres sus 


chy nie obfituje w takta upały, jakie cechują in- 
ne strefy kontynentu afrykańskiego Najważalej: 
szym jednak momentem atrakcyjnym jest ebrowa- 
nie z czarną, najaulentyczniej „dziką” jak to 
podkreślają prospekty, ludnością miejsrawą, , Tà 
jest zasadnicza przynęta dla znudzonych 1 nieco 
ostatnio wycieńczonych mieszkańców wysp brytyj- 
skich. c 
Rzeczywiścia, ktokolwiek trafil do Betrhuanian- 
du czy Rodezji jest zaskoczony prymitywavrmi Wwa- 
runkami bytowania czarnych, okrytych łachmsna- 
mi europejskich szat, lub po. prostu nag'ch, posia- 
dających jako jedvny strój przepaska na bindrach 


Wielbiciele potworów 


Kult hitlerowski w Argentynie 


Zdawołoby się, że historia Niemiec hi- 
tlerowskich ze wszystkimi jej okropnościami, 
począwszy od roku 1933 kończąc na o» 
bózach śmierci í 
nie powinna wzbudzać nic innego poza 
wstrętem, Tak jednak nie jest. Znalazło się 
państwo, które poiraktowsało okres hitlerow- 
ski w dziejach Niomi « jako 'eden z „cieka- 
wych wycinków” historycznych. Państwem 
tym okazała się Argentyna. 

W Buenos Aires powstało szczególne mu- 
zaum, Nazwa jego nie zdradza zwiedznjące- 
mu zawartych w nim eksponatów, bowiem 


m... mw ma 


 lnicjatywa skromnego robotnika dała znaczny 


Jednym z najbardziej popularnych nazwisk na Matrosowa, 


terenie Związku Radzieckiego stało się ostatnio 
nazwisko Matrosowa — skromnego robotnika w 
jednej z moskiewskich fabryk obuwia. 

W roku 1924 nieśmiały piętnastóletni chłopak 
wiejski przybył do stolicy, by uczyć się fachu. 
Już w pierwszych latach nauki zwracają uwagę 
jego zdolności, pilność i dokładność i gdy po paru 
latach rozpoczyna pracę w fabryce obuwia „Ko: 
muna Paryska”, zdobywa natychmiast szacunek 
starych, doświadczonych majstrów, wykonując 120 
— 130 procent normy. Lata wojny spędza Matro- 
sow przy swoim warsztacie, krając co miesiąc pos 
nad plan tysiące par bułów dla żołnierzy na fron- 
cie. 

W r. 1946 wykona? dwie 1 pół roczne normy. 
Lecz nie to stanowiło główną zasługę utalento- 
wanego krojczego. Racjonalne wykorzystywanie 
materiału pozwoliło mu zaoszczędzić około 12 tys. 
decymetrów kwadratowych giemzy, z której do- 
datkowó uszyto 1,000 par butów. Własne sukcesy 
nie zadowoliły Matrosowa. Tuż obok niego pra- 
cowali robotnicy nie wykonujący normy. Matro- 
sow zostaje kierownikiem brygady i uczy kroj- 
czych. prawidłowej organizacji pracy. Z inicjatywy 
HTFEOEYEOWOMYW POWY EOFYDOEOEPOLPASEEPOFOYYTA 


A jednak niewolnictwo 


istnieje 
Handel ludżmi w Sz-nqhaju 


W oficjalnym. komunikacie specjalnej komisji 
mieszanej, która minła zbadać sprawę handlu luri=- 
mi w Szanghaju ! w niektórych fnnych portach 
chińskich, znalazły sie niespodziewane rewelacje, 
Komisja mieszana w składzie przedstawicieli władz 
chińskich i amerykańskich ustaliła, że śprócz wer- 
bunku dziewcząt (najczęściej gwałtem) do chiń: 
skich portowych domów publicznych, więssza gtu- 
pa „przemysłowa” trudniła się systematycznie wer 
bunkiery ludzi do rzekomo bardzo popłatnych prac, 
kierując ich następnie do zakładów przeńysło- 
wych „SAIC” |Chińsko-Amerykańska Spółka Prze- 
mysłówa) w Hankow | Peiting, gdzie pod rygorem 
obozowo-wójskowym byli pozbawieni wolności, po- 
biśrają minimalne płace zarobkowe i liche wyży- 
wienis dzienne. Mieszkań zbiorowych pilnowali 
uzbrojeni dozorcy. Komisja ustaliła że w ciągu 
ubiegłego roku w SAIC pracowało ponad tysiąc 
tw. „zwerbowanych' robotników, 


administracja warszłalów wprowadza 
szereg zmian, ułatwiających prach | zwalnia maj 
strów od wszelkiej czynności pomocniczych 
Wkrótce, praca, którą” wykonywało 12 robotników 
na 12 maszynach, wykonywała 4 robotników na 4 
ffaszynach. Był to duży sukces. Í kiedy w roku 
1947 fabryka postanowiła zwiększyć produkcję o 
32 prócent w porównaniu z rokiem ubiegłym, Ma- 
trosow zaproponował nauczanie" wszystkich robot- 
ników oddziału krojczego najbardziej ` produkcyj- 
nych metod pracy. Propożycja Matrosowa została 
przyjęta,  Wykofzystańo setki nowych, racjonal- 
nych wynalazków robotników i inżynierów. Na 
pddziale krojczym żotąqanizowano 12 specjalnych 
szkół, w których najlepsi robotnicy sąkolili pazo- 
stałych. Na czele jednej z tych szkół stał Matro- 


idź złoto do złota... 


| Hojność dla bogaczy 


Amerykańskie czasopismo „Bussines Week" | 
które przeka- | z | lutego br. opublikowało spis fabryk rzą- 
zrzeszeniom | dowych, 'sprzedanych lub oddanych w dzier- 


- 


Rząd USA wybudował w czasie 
wielką ilość przedsiębiorstw, 
zał następnie do eksploatacji 
kapitalistycznym na niezwykle dogodnych 
warunkach. Przedsięborstwa te rząd Ím obe- 
cnie sprzedaje, 


—: a 2 


wojny 


w i 


jest to muzeum „historii współczesnej”. jedna 
z jego sdl jest poświęcona wyłącznie „za- 
bylkom” hitlerowskim, Ogladać tu mona 


zbrodniach wojennych makietk hitlerowskich unifozmów wszelkie. 
AVLO vjen: I 


go rodzaju, wzory odznaczeń 1 orderów hiile. 
towskich, portrety „wodzów” Trzeciej Rzeszy 
i oczywiścio niezliczono liczba portretów, po- 
piersi i nawet „dokladnie odtwarzająca 
rzeczywistość” tigura woskowa Hitlera, 

Tak wyglądają te ciekawe zabytki w cor- 
gentyńskim muzeum. Nam nasuwa stę jedy- 
nie myśl, że Argentyńczycy są rzeczywiście 
wybitnie szczęśliwi, skoro znają hitleryzm je: 
dynie z makiet i portretów... 


systemu pracy 


wzrost produkcji 


sow. Wkrótce na oddziale krojczym nie było ani 
jednego robotnika, sle wykonywującedgo normy, 
25 488 wykonuje codziennie 200 procent planu, 
Wydajność pracy wzrosła © 15 procent w porów- 
naniu z IV kwartałem ub roku, Powigkszenie zaś 
wydajności pracy krojczych tylko o 1 procent u+ 
możliwia fabryce wykonywanie dodatkowo 35 tys. 
par butów rocznie. Wzrost produkcyjności pociąq- 
nął za sobą znaczny wzrost zarobków robotników 
fabrycznych. k 

Iñicjatywa zwykłego szewca znalazła wszędzie 
żywy oddźwięk, Zaczęto ją stosować wa wszyst- 
kich fabrykach obuwia i w wielu innych gałęziach 
przemysłu radzieckiego. Powstają masowo spacjal- 
ne kursy, sżkolące według nowego systemu pracy. 
Ruch ogarnął cały kraj i daje coraz lepszć wyniki 


żawę prywatnym. towarzystwom. Zgodnie z 
tym spisem rząd sprzedał koncernom prywa- 
tnym 47 fabryk państwowych ogólnej war- 
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Metamorfozy swastyki 


Hitlerowiec - dostojnikiem kościoła 


W bawarskim mieście Bayreuth zosłał przez e- 
wangelickie wladze kościelne mianowany dzieka- 
nem kościoła ewangelickiego niejaki Fryderyk 
Mahrt. W swym pierwszym kazańiu nowy dziekan 
w słowach niezwykie przekonywujących i pełńych 
siły mówił do licznie zebranych parafian y zasad- 
niczaj niewinności narodu niemieckiego” jak 
notuje pismo „Bayrische Rundschau". Do tej wia- 
domości gazeta „Neues Deutśchland” jodnie krót- 
ki, ale bardzo istótny komentarz, z którago dowa 
dujemy się, że Fryderyk Maąhit był od roku, 1926 
jednym z naczelnych organizatorów służby S$ na 


terenie górnej Austrii, że następnie w czasie woj- 
ny jaka komendant jednego z obozów jeńców wo- 
jennych walnie przyczynił się do ich raaltretowa- 
nis i że wreszcie w 1944 roku, w okresie powsta- 
nia tzw „Volkssturmu terroryzował austriackich 
chłopów w okolicy Lincu, zmuszał ich do „dóbro- 
wolnego” wstępowania do nowej formacji hitlerow- 
skiej./ Jak stwierdzają świadkowie, podpisani pod 
komunikatem w „Neues Deutschiand', Mahrt ma 
na sumieniu przeszło tysiąc ludzkich łstnień, prze- 
ważnie jeńców wojennych. Nic dziwnego, że chęc: 
nie, w stopniu dziekana pragnie dowieść, że I Niem 
cy I on sam są całkowicie niewinni... 
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Na centralnym placu w stolicy Kenii, w liczącym 
SRNA "60 tysięcy mieszkańców Nairobi, czara! po- 
kornie znoszą razy hinduskich policjantów, odzła- 
nych w nieskalaną, tropikalną biel, 

W tych koloniach administracja jest przeważnie 
hinduska. Zwłaszcza na niższych szczeblach, Na 
wyższych siedzą elbo wychodźcy z Unii Pełudrio* 
worAfrykańskiej — Burowie. albo Anglicy, 

Z przeszło sześćdziesięciu lysięcy minszkańców 
Natrobu około pięćdziesięciu pięciu — io sami mu- 
rzyni. Tylko około tysiąca z nich nosi białe tropi= 
kale i zajmuje stanowiska lekarzy, adwokatów, Y- 
rzędników. W całej kolonii Kenia na ogólną lics- 
hę mieszkańców, wynoszącą przeszło 3 miliony, w 
aparacie administracyjnym, zatrudniającym około 
15 tysięcy osób, tylko 4 tysiąca są murzynami, lub 
pochodzenia murzyńskiego (milaci), 

A jednak owa zachwalana w prospekłach „dzi- 
kość” mieszkańców jakoś nie zgadza się z rzeczy” 
wistością. Stojący na czele nairobskiego komi'tetu 
Zjednoczenia Związków Zawodowych Kenii murzyn 
— dr Prason Polyphem. informuje każdogo, -kto 
chce tego uważnie wysłuchać, jak wielkie postępy 
poczynił na terenie koloni! ruch zawodowy, Opiócz 
tego właśnie w jednym z takich, zdawałopy się wà- 
lących się domów stolicy Kenii mieści się kierow- 
nictwo oddziału Ligi Murzvńskiej. Na śctanach pla- 
katy i portrety. Portret Lincolna, przystrojony de- 
bowymi gałązkami. Ponad nim zaś w szarokiej, 
czerwonej ramie... portret Karola Marza, Na ścia» 
nie duży transpąrent; „Afryka woła o wolność, 
prawo i sprawiedliwość”. Zebrania w tym lokalu 
są niezwykle tłumno. Parsop Polyphem stwierdza, 
ta praca w terenie pozostawia wiela jeszcze Jo ży- 
czenia, a w miastach masy murzyńskie <ą coraz 
bardziej uświadómiana Igną do ruchu zawodówa- 
go t-coraz więcej kłopotu sprawiają przyżwycza» 
jonym dotad do niemego posłucha urzędnikom ł 
dyrektorom kopalń | hat. 

W. mieście Solesbtry, piąćdziasięciołtysiecznym 
ośrodku administracyjnym południowej Rodazji, u- 
kazuje ste. tvqodniowe pismo Ligi Murzynskiej 
„The Negers Voice” — „Głos Murzyński", Pismo 
już było kilka razy zawieszane, jest konsekwent- 
nie konfiskowane, Na czele pisma stol stary ho- 
jownik o sprawę rzeczywistego równouprawnienia 
murzynów, mulat Caspar Hercualanam, W artyku- 
łach do szeroko kolporlowanego pisma nawołuje on 
do solidarności murzyńskich mas robotniczych i do 
walki o podstawowe prawa. 

W stolicy kolonii Sierra Leone, niegdyś portu- 
galskiej bazy pirackiej, skąd szły transporty nie- 
wolnicze, % mieście Freetown w dniach 29 i 30 ma- 
ja odbył sie wielki strajk robotników portów ! do- 
ków. W komitecie strajkowym obok biąłych ro- 
botników, zasiadali czarn!. Na czele komitetu stał 
znowu członek- Ligi Murzyńskiej, Giacnson. 1 to 
niestono wspólny dle całego murzyńskiego ruchu 
transparent: „Afryka woła o wolność, prawo, spra- 
wiegliwośći”” 

Rzeczywistość „słonecznych dominiów” nie od- 
nowfara temu co się o nich pisza w prospekłach. 
Najważniejszy czynnik decydujący o ablirzu kraju 
— walka murzyrów — jest tam pominięta. 


OGŁASZTATCIE SIĘ 


w „GŁOSIE ROBOTNICZYM"" 


nalpopułarniejszym dzienniku w województwie 


tości 900 milionów dolarów za 290 milionów 
dolarów tj. za jedną trzecią ich wartości. 
Wśród tych przedsiębiorstw znajduje się hu- 
ta stalowa w Genewie— jedna z większych 
w USA — która kosztowała rząd ponad 200 
milionów dolarów. Hutę tę nabył znany kon- 
cern „United States Steel , Corporotion* za 
47,5 miliona dolarów. Jedna z rządowych fa- 
bryk czołgów została sprzedana Fordowi za 
1,4 miliona dolarów, Stocznia wartości 5,8 mi- 
liona dolarów została sprzedana za 750 tysię- 
cy dolarów. Fabryka budowy maszyn wartoś- 
ci 43 milionów dolarów została sprzedana 
za 1,8 miliona dolarów. Wiele fabryk zostało 
wydzierżawionych wielkim koncernom na 
warunkach ulgowych. Tak np. znane towarzy- 
stwo budowy nkrętów „Keiser”, które produ 
kuje obecnie również samochody otrzymało 
w dzierżawę 5 fabryk rządowych ogólnej wa: 
tości 120 miliónów dólarów. W ten sposób 
wielkie trusty i koncerny bogaciły się nie 
tylko w czasie wojny ale i obecnie nabywa- 
ją za bezcen wielkie przedsiębiorstwa, wybu- 
dowane za pieniądze najszerszych rzesz ame- 
rykańskich podatników. 1 
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Historia codziennej pracy 


Twórzmy kroniki zakładów przemysłowych 


niech przyszłe pokolenia wiedzą o przebiegu naszych wysiłków 


« Zakład przemysłowy I jego historię można pod 
pewnymi względami porównać do żywego czło 
wiaka. 

Tak jak człowiek, zakład w historii swej prze- 
żywa wzloty I upadki, okresy hujnego rozwoju 1 
ciężkia chwila kryzysu, 

Każdy zaklad przemysłowy ma swoją historię, 
tak jak ma ją każdv całowiek. Historia zakladu 
przmysłowega. łączy sią przeważnie z życiem 
wielu pokoleń ludzkich, s jedynym śródłam, ma 
podstawie którego można hisłorię zakładu spra» 
cowat, jest archiwum fabryczne. 

Niestety, w społeczeństwie naszym pokutuje 
niejednokrotnie błędna mnieraanie, że archiwum — 
ła coś zbędnego. 

Nie moża być bardziej fałezywago podojźcia, 
archiwa ne przestrzeni historii pozwoliły, odtwo* 
rzyć stan gospodarki poszczególnych okrerów, a 
o. znaczeniu i potrzebie zachowania archiwów 
przekonaliśmy sią dosadnie po zakończeniu obec: 
naj wojny. 

Przystąpiono do uruchomienia zdewastowanych 
zakładów. W wielu z nich archiwa | notatki fabh- 
ryczne były poniszczone, 

W Polsce Cantraltej napotkano na trudności, 
zawsze jednak znależii się ludzie, którzy mogli 'od- 
tworzyć dany plan czy „konstrukcją. Gorzej było 
ua Ziemiach Zachodnich, gdzie kierownicy odbutńe: 
wujących się zakładów stanęli nieraz przed trudno- 
ciami prawie nie do pokonania, a stanqli tylko 
dlatego, że archiwa | plany były bądź svalone. 
bądż wywiezione przez Niemców. 

Mamy wiele zakładów o wieloletniej tradycji 
W zeszłym roku jeden z największych zaxladów 
w Polsce — fabryka Cegielskiego obchodziła stur 
lecie swej dzłałalności. Pisano o tym wiele. Rak 
po roku wskazywano na rozwój I rozbudowę tego 
zakładu. Na (ym jednak oplerano się w tej pra- 
cy — na ścisłym i dokładnym archiwum fabrycz- 


Obowiązkiem naszym wobec przyszłych poko* 
leń jest stworzenie materiały dowodowego © ra. 
mej pracy, o naszych wysiłkach położonych w 
dziele odbudowy przemysłu. i 

Zastanówmy się jak naloży podejść do tego 
tagadniemia, co tworzy historią zakładu. Z jPinej 
strony muszą być sprawozdania fabryczne, tinanso- 
we i produkcyjne, czyli właściwa archiwum fabry- 
czne. Obok nich hie mniej ważnym materiałem 
stanie się starannie prowadzona kronika zakładu — 
obraz życia zakładu i jego prarowników. Nie zna- 
czy to bynajmniej, że kronika może zamykać się na 
opisach uroczystości zakładowych. Wprost prze- 
tiwnie, Przedstawić ona powinna szare, codziepne 
łycie | pracę, składać się na nią muszą wiadomo» 
ści o warunkach pracy, działalności Rad Zakłado- 
wych, notatki o warunkach beżpieczeństwa pracy, 
urządzeniach -socjalnych zakładu, a I życie domo- 
we pracowników nie może być w takiej kronice 
pominięta, 

Wiemy wszyscy, Wð wysiłku, ile trudu koszta: 
wato uruchomienie poszczególnych zakładów, : Wie- 
my również jaki wkład w to włożyły zespoty To- 
bolnicze. Ala to jeszcze mało, że wiemy w taj 
chwili. Na przyszłość potrzebą niezbiłych 4 wia« 
dowodów! Takich dowodów dostarczać 


reqodnyrh 


powinna kronika zakładu w miarę możności por 
parta ódppwiednim materiałem |lustracyjnym 

Hala maszyn w chwili obejmowania, hala mar 
szyn po odbudowie, totogrnfie. tych którzy się naj 
bardzie| da odbudowy przyczynii! — gazatka ścien* 
na zakładu — oto piękny ! wartościowy materiał 
dla ludzi, którzy opracowywać bedą raa*dnienia 
adbudowy gospodarcze), Polski. 

Reasumując stwiordzić trzeba: 


Archiwa fabryczne muszą być TETN 


stale prowadzone | — uttzymywane w 
gdyż pne tworzyć będą 
po wojnia > 

„Tworzymy kroniki labryczne — hasto to powin- 
na odbić się echam wśród najsr ych warstw 
pracowniczych, gdyż kroniki te poz 4 przyzzlym 
pokoleniom ocenić olbrzymią pracę I zbiorowy en: 
tuzjazm, z jakim świat pracy bierze udział w od- 
budowie polskiego, przemysłu 


porządku 
òbras gospodarki pajskiej 


Wojciech Kniltoi 
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KURS DLA PRZĘWODNICZĄCYCH KOMISY 

KULTURALNO-OŚWIATOWYCH 

Komisia KulteralnorOświatowa przy ZR 

Włókienniczym podaje do wiadomości nę 
) z izpw y ę /cie- 

kom świetlic iż zostat zorganizowany w I6 
wódżkiej Szkole Zw. Zaw. (ul, Żeromskiego 74:76), 
specjalny Kurs dla przewodniczących Komiep Kul- 
turalno-Oświatowych. który dozpocznie się 4p iipca 
br o godz. Daj | trwać będzie do 25 lipca. 


Kandydatów należy kierować do Zw Ziwa Wy- 
dzia! Kwturalno-Oświatowy, pokój 502 
W żadnym wy nie bedzie się tolerować 


nieobecności przewodniczącego Komisji Kulturalno 
Ożwłatowej Kierownicy świetlic na kursie są po 
żądani jako wolni słuchacze k 


Góry. lasy, pola, łąki -— to domostwo narodu 


Strzeżmy i chrońmy skarby przyrody 


= 


PAMIĘTAJMY, ża góry, lasy. brzeg jeziara luh 
rzeki, wybrzeżę morskie — to nasz dom włazny, 
który kochać musimy | którega bronić powinniśmy 
przed niewisściwym zachowaniem się odwisdzają: 
cych go ludzi. 

Znalszłszy się przeto ng wycieczce, przestrze- 
gajmy wskazówek, która obowiązują każdeno praw. 
qziwego miłośnika przyrody. 

|. Cieszmy swe oczy widokiem drzew I krze- 
wów, barwnymi plamami kwiatów, lecz nie zrywaj-' 
my ich i nia ułamujmy gałązek. 

Ułamańa gałązki powodują cząsto zamieranie ca- 
łego drzewa lub krzewu, zerwane kwiaty więdną 
szybko t zostają zazwyczaj przed powrotem do mia- 
sta wyrzticone. 

2. Jaśli na-trasje naszej wycieczki „żnajdą sią 
młodniki leśne — omińmy Ja. 

Państwo w trosce o lasy, które ałożyty podcraś 
wojny straszliwą daninę, zslesia obecnie olbrzymim 
kosztem  corqz wieksze przestrzenie. Nie 
walng nam przeto chodzić po młodych kułturech 
leśnych i niweczyć dzieła leśnika 

3, Znalezione grzyby jadalne ścinamy przy zie- 


mi nożem. Nie wyrywajmy ich natomiast z grzyb» 
nią czył z tzw. „korzonkami , gdyż przez takie 
wyrwanie uniemożliwimy Im dólsze rozmnażanie 
się, 

Kapeluszowych grzybów trujących nie 
| nle wywracajmy, mają one bowiem w 
spełniania wyznaczoną im rolą, 

4. NIE PŁOSZMY | 'NIB ZABIJAJMY ZWIE- 
RZĄT. Nie znając zwierząt i ich życia, jaŃże czę: 
sto nieświadomie tępimy stworzenia ze wszech miar 
pożyteczne. sWymieńmy dla przykładu: krety pa 
dalce, žaby, węże, a nawet». żmije. Spotkania ze 
źmiją możemy łatwo uniknąć przez uderzenie pē- 
tykiem w zarośla, w których podejrzewać możemy 
jej obecność. Przez zabicie zaś jej pozhawimy rol 
nika jednego z największych sprzymierzeńców w 
walce z myszami. 

5. Ptaki I ich gniazda ołaczalmy NAJPIFCZOŁO- 
WITSZĄ OCHRONĄ: Nie zdajemy sobie nawst 
sprawy, jak bardzo. pożyłeczy8 są ptaki. Poterają 
ońę miliardy owadów, wyrżądzających niepoweło* 
wane nieraz straty lasom, polam, sadom i ogró- 
dom. $ 


kopmy 
lesie do 


Wyieżdżającym na wycieczki i uriopy — ku pamięci 


Ptak — to wierny przyjacje! leśnika, rolnika 
| ogrodnika 

Ptaki drapieżne, którośmy zwykli dotychczas 
przy każdej okązjj zabijać, spełniają ważne zada- 
pie w odniesieniu do człowieka l: całej przyrody» 

6. Nie tylko rośliny | zwierzęta, lecz także gla- 


zy. skały, jaskinie wymagają od nak poszanows= 
nia, ; g 
7 Pożary grożą naszym lasom. Unikajmy gza 


kładania ognisk w lesie i wśród suchaj roślinno- 


ści łąk. W razie specjalnej potrzeby wzniecajmy 
ogniska jadynie w miejscach wskazanych nam 
przez straż laśną przed odelściem pnmietajmy 


zawsze o zagaszaniu ognia | przysypaniu ziemią 
węgli I poplołu. 

W okresie posuchy uważajmy na papierosy! 
jaden nieopatrznie rzucony niedopałek moża być 
przyczyną strawienia przez ogień setek hektarów 
lasu, n 3 
Skarby przyrody są WŁASNOŚCIĄ CAŁEGO NA- 
RODU, wszyscy stańmy w szeregach ich obrońców 
pod hasłem: „CHROŃMY PRZYRODĘ OJCZYSTĄ” 


Po zdrowie i słońce 


19 tys. dzieci włókniarzy na koloniach C.Z.P.Wł. 


Jednym z poważniejszych posunięć socjal- 
nych Centralnego Zarządu Przemysłu Włó- 
kienniczego jest akcją kołonijna dla dzieci. 

Na akcję tą wydzlelił w rb. CZPWŁ. pos 
katna kwotę 144 miliony wyznaczając dzien- 
nie po 170 zł na jedno dziecko, Niezoleżnie 
od tego na każdego kolonistę wyasygnowa- 
na zostaje przez Ministerstwo Oświaty kwo- 


tn 'zł, 1000, która zostaje przeznaczona na O» 
płacenie personelu wychowawczego. Rodzi- 
ce wpłacają za dzlecko jedynte jednorazo: 
wą opłatę w wysokości zł 200 tytułem wpi- 
sowego. p 

Dzięki akcji kolonijnaj 19,000 dzieci włók- 
niarzy (z czego 10.000 dzieci lódzkich) znaj- 
dzie się w roku bieżącym na koloniach wia- 


Łódzki dr. Faust 


Szkoła charakteryzacji teatralnej i filmowej w Łodzi 


- 


E. Bodo 
ucharakieryzowany przez K. Narkiewicz - 


Legendarny dr Faust z pomocą czarów i dia- 
belskich sztuczek Mefista stał się ze zgrzyhiałągo 
starca pięknym | rzeźkim młodzieńcem... Zapłata 
była stosunkowo niewielka: -Frust zaprzedał swoją 
duszę dlabłowi., Waluta, ongiś bardzo popular- 
na wśród średniowiecznych uczonych ! łatwowier: 
nych diabłów. Dzisiejsza „czarna giełda”, miast 
lakiejś tam abstrakcyjnej duszy, zażądałaby grubó 
większej sumy. w postaci „twardych* 1 „mięk 
kich...” 

Istigje w Łodzi pawna instytucja, gdzie rywa- 
lzuja się ze średniowiecznym diabłem, tworząc z 
młodzieńców — starców i na odwrót Dzieje sią 
ta bez żadnych czarów. Jest to Szkoła Charakte- 
ryzącji dla Teatru 1 Filmu. Placówka malo znana, 
ale mająca ogromne znaczenie w życiu aaszych 
teatrów i rodzimej filmi. 

ZNACZENIE CHARAKTERYZACJI DLA SCENY 
I EKRANU 


Tworząc postać sceniczną, aktor tworzy „żywego 
człowieka w dwóch kierunkach, a mianowicie: 
„na wewnątrz”, o lle tak da się określić, I „nas 
tęwnstrz”, Ten „nowy człowiek" posiada swa 
charakterystyczne cechy wewnetrzne, „swoją” 
twarz, kolog włosów, budowę ciala.. Boz tych o- 
znsk, składających się wspólnie z psychologiczną 
sylwetką na całość posłaci scenicznych, nia moża 
nastąpić cudowne zjawisko — osobliwej rainkar- 
stacji scenicznej. 

Prawdziwym mistrzem scenicznej charaklertża- 
cH był wielki śpiewak i aktor rosyjski, sławny 
Teodor Szalapin, który, nota bens; charakteryzo» 
wał mię zwykle sam. Stworzone przez niego maski 
Godunówa, Mofista, cara Groźnego stanowią 
istne arcydzieła sztuki charakteryżacyjnej, 


W rozmowie z niżej podpisanym, mówiąc o cha- 
rakteryzacji, Szalapin, między innymi, powietlział, 
co następuje: „Niedostatecznym Jest ucharaktery* 
zować twarz, bo wtedy i postać sceniczna, odtwa- 
rzana przez aktora, będzie połowiczna i niedokoń- 
czona. Sam sobie nie uwierzę, iż jestam napraw- 
de Godunowem, o ile, mając jego twarz, zobaczę 
wysuwające się z rękawów szaty Godunowskiej re- 
ce Szalapina,. Nie uwierzę sam w prawdziwość 
swej reinkarnacji, a cóż dopiero puhliczność?” 


ŁÓDZKI MISTRZ CHARAKTERYZACJI 
Przed wojną w Polsce był sławny miśtrz cha: 
rakteryżacji — Narkiewicz, główny charak'eryza- 
tor teatrów warszawskich. Zginął on podczas oku- 
pacji. Godnym spadkobiercą jego sztuki jast Kazi- 
miera Narkiewńcz, siostra znanego mistrza. <t jā- 


Jak „się robl' starca 


ca na czele jedynej w Polsce, stworzonej przez nią, 
Szkoły Charakteryzacji Teatralnej 1 Filmowej. 

K. Narkiewicz już od dawna pod kierunkiem 
brata pracowała na polu sztuki charakteryzacyjnej 
Przed wojną charakteryzowała aktorów polskich 
prawie dó wszystkich naszych przedwojennych fit- 
mów. Pracowała z Jaraczam, Bodo, Junószą-Stę+ 
powskim, Zalichowską itp, Współpracowała z ca- 
tym szeregiem znanych gwiazd zagranicznego ekra- 
nu tej miary, co Olga Czechowa, Jean Murat, Ma- 
ry Glory i inni. p 


ŁÓDZKA SZKOŁA W PRZEKROJU 
„„Najtrodniejszym w sztuce charakteryzacji 
mówi dyr. Narkiewicz — jest to, że każda poszcze- 
qólna charakteryzacja, każda tworzona maska, mur 
sl być maksymalnie zbliżony do życia” 

Tej trudnej i Giekaw£ej sztuki w ramach łódzkiej 
szkoły uczy się obecnie 20 uczniów. Kurs był po- 
myślany początkowo, jako jednoroczny. Jednak, o- 
statnio przedłużono go jeszcze o jaden rok, a lo w 


i 


Człowiek o „dwóch twarzach” 


celu odbycia praktyki, Szkola powstała dopiero na 
wiosnę 1946 r. Jako pierwsi słuchacze, do szkoły 
wpisali się uczniowie Instytutu Sztuki Teatralnej 
Z chwilą przekształcenia Instytutu w Wyższą Szko- 


-|ię Teatralną, słuchacze tej szkoły studiują *charsk- 


teryzację nadal w Szkole K. Narkiewicz, 


JAK POWSTAŁA POŻYTECZNA PLACÓWKA 

Szkoła powstała dosłownie z niczego. TFunda- 
mentem | podstawą jej początków í, w ogóle, sa- 
fnego istnienia: jest wyłącznie własną energia ‘i 
zmysł organizacyjny samej dyrektorki, Ministerstwo 
Kultury i Sztuki jedynie dopomogło w dostarcze- 
niu niektórych niezbędnych urządzeń | instalacji, 
jednak, pomoc ta jest stanowczo za szczupła. Jø- 
dyna dziś w kraju podobna szkoła zasiugije na 
większą pomoc | poparcie, 

Szkoła posiada własną pracownię perukarską i 
rzeźbiarską. Obecnie w tych pracowniach przygoto- 
wuje się peruki dla filmu „Ošwiecim". Właśnie z 
powodu tego filmu, zostały odroczone do paździer: 
nika egzaminy w szkole; 


SZKOŁA W SŁUŻBIE SPOŁECZNEJ 

Łódzka Szkoła Charakteryzacji na pożytecznym 
odcinku swojej pracy, przyczynia się niewątpliwie 
do upowszechnienia kultury teatralnej w praktyce. 
Dzieje się to w drodze współpracy z szeregiem or- 
ganizacji świetlicowych. Uczniowie szkoły bezpłat- 
nie charakteryzują aktorów świetlicowych podczas 
imprez scenicznych, 

Pod specjalną, artystyczną opłeką szkoły -znaj- 
duje się świetlica tramwajetzy, Na marginasie tej 
opieki należy powłedzieć, Iż właśnie ta świetlica 
na konkursie świetlic z całej Polski dostała pierw» 
szą nagrodę za komedię Fredry List". WĘKONA W 
ców charakteryzowal: uczniowie lódzkiej školy 
dyrektorki Narkiewicz. Pow. 


| 


snych lub organizowanych przez Towotzys 
(stwo Koloni Letnich, YMCA i Związek Har- 
cerstwa Polskiego. TKL i YMCA. organizują 
kolonie dla dzieci włókniarzy w  Krogulcu, 
Remblinach Grabiu, Dmochowicach, Gław- 
nie, Wiśniowej Górze, Kolumnie, Tuszynie, 
Redzeniu i Bełchatowie. 

Wiele zakładów pracy zorganizowało wła 
sne kolonie, W Wiśniowej Górze  siniejq 
Wiec kolonie PZPB Nr 1 (mieszczące w ciq- 
gu sezonu 840 dzieci, PZPB Nr 4 (225 dałeci) 
| PZPg Nr 7 (450 dztect). PZPB Nr 2 zorganizo- 
wały kolonie w Justynowie na 9380 dźieci a . 
PZPB Nr 18 w Kolumnie (na 180 dzieci), Poza 
tym istnieją kolonie własne w Raemblinach, 
Grotnikach, Molędzie, (Horak) w Rogach, w 
Węgrzynowicach, w Fordonku, Lublińcu, Zte- 
lonej Górze ltd. : 

Dzieci przebywają na koloniach 1 miesiąc 
poczym na ich miejsce przychodzą następne 
turnusy, Pierwszy z nich rozpoczął się 15 
czerwca a osłatnf zańończy się 15 września. 

Dzieci (w wieku od lat 3—14) mają na 
miejscu zapewnioną stałą opiekę lokorską 
a Wydział Zdrowia przeznączył dla kolonii 
większą ilość lekarstw. 

Dztatwo mieszka w domach lub namic- 
lach, Sądząc z dotychczasowych wypowie- 
dzi wyżywienie jest zupełnie wystorczające 
i poza owocami nic «ię nie dokupuje. 

Dzieci robotnicze czują coraz bardziej pie 


czołowiłą opiekę Ludowego Państwa. 
| z W A o W, 


PRUEBENNAK; 


Tragiczne skutki lekkomyślności 


W dnłu wczorajszym Okręgowy Sąd Kar: 
ny pod przewodnictwem sędziego Zaunera 
rozpatrywał sprawe, która ješt dowodam ie- 
go, do jakich strasznych skutków może do- 
prowadzić lekkomyślność. 

Waldemar Jakubowski, mający niepelne 
lat 17, w kwietniu br. spostrzegł na ulicy aqu- 
to, pozostawione bez opieki, Mimo, że nie 
miał pojęcia o prowadzeniu pojazdów me: 
chanicznych, bez zastanowienia wszedł do a- 
uta i puścił motor w ruch. Nieumiejętnie pfo- 
wadzone outo, nie dając się zahomowóać. 
wjechało na chodnik, na którym znajdowa- 
ły się trzy młode kobiety. Dwie z nich nu 
szczęście zdołały odskoczyć w bok, a trze- 
cia — 17-ietnia Genowefa Torwińska zosta- 
ło przewrócona i auto całym pędem noje- 
chalo na nią. Po przewiezieniu do szpitale 
okazało się,.że Tarwińsko uleała złamaniu 
żeber i wyłewowi krwl. Śmierć nastąpiła w 
parę godzin po wypadku. 

Sąd z uwagi na młody wiek oskarżonego 
skazał gona 2 lata domu poprowczego z z0- 
wieszeniem wykonania kary na okre» lał $, 

Oskarżał prokurator Ciesielski. 
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Przegląd prasy młodzieżowej 


Na marginesie obrad OMTUR 


Niezwykle doniostym wydarzeniem na odcinku 
ruchu młodzieżowego w Polsce był trzydalowy 
zjazd OM TUR, odbyły w ubiegłym tygodniu w 
Warszawie i w Centralnym Ośrodku Szkoleniowym 
OM TUR w Otwocku. i 

Powitalne przemówienie z ramienia ZWM wy- 
głosił wiceprzewodniczący Zarządu Głównego ZWM 
kol. Jerzy Morawski, Tekst przemówienia zamie- 
szczony został w ostatnim numerze „Walki Mło- 
tych”. 

Mówiąc o jedności działania ZWM i OM*TUR 
kol. Morawski powiedział między innymi: „Rzeczy- 
wisia, pełna, wszechstronna jedność działania ZWM 
1 OM TUR to nie tylko zsumowania, ale wielokrot- 
„ne pomnożenie naszego zasięgu, naszego wpływu 
wśród młodzieży, naszego udziału w odbudzwie. 
ZWM i OM TUR powinny być przodującym i naj- 
bardziej spoistym ogniwem jednolitego frontu całej 
klasy pracującej”. Dalej omówił kol. Morawski 
braki 1 niedociągnięcia w ddtychczasowej współ- 
pracy obu organizacji, Zwraca słuszną uwagę na 
brak wspólnych zebrań dyskysyjnych, brak cze- 
sto w ogóle jakichkolwiek zebrań przedstawicieli 
ZWM 1 OM. TUR na niektórych terenach.. Mówi 
także o szkodliwości rozdmuchiwania, drobnych 
zajść i incydentów, które w oczach niektórych u- 
rastają do roli problemów 1 w znacznym stopniu 
ntrudniają współpracą obu organizacji. Przemówie- 
nie kończy kol.. Morawski okrzykiem na cześć jed- 
ności OM TUR I ZWM. 


Przemówienie to — jak donosi korespondent 
„Walki Młodych” wywałało przychylny od- 
iżwięk nag sali. à 

Wierzymy, że zjazd bratniej OM TUR przyczy- 
ni się istotnie 1 prawdziwie do dalszej owocnej 
współpracy dwóch naszych organizacji, W prze: 
konaniu tym utwierdza nas ostatnia wypowiedź no- 
wowybranego przewodniczącego KC OM TUR, tow. 
Lucjana Motyki, który w wywiadzie udzielonym 
korespondentowi SAP-u powiedział m. in:: „Zgod- 
nie z jednolitofrontową linią Polskiej Partii Socja- 
listycznej i zgodnie z interesami całej młodzieży 
robotniczej i chłopskiej, pragniemy kontynnować 
| polepszać współpracę ze Związkiem Walki Mło- 
nych w konkretnej, codziennej działalności”. 


Na wywczasach ` 


Jak żyjemy w Spal 


Miejscowość Spalona jest w tym roku kurtyna rozsuwa się. Przez dwie godztny. RR: 


miejscem wypoczynku młodych robotników 
łódzkich — członków ZWM. Wielu z was, ko- 
ledzy, będzie tam i napewno wyniesie z tej 
małej wsi sudeckiej miłe wspomnienia. Spa- 
lọna otoczona zewsząd górami wygląda 
wspantale, Z okien „Łodzianki” widać w do- 
linie tylko domki, podobne do dziecinnych 
zabawek. Ludzie zamieszkujący wieś pocho- 


wać 


Jak to na obozie ladnie... 
dźqą' wszyscy 
Wieś jest dobrze zorganizowana. Ma własne 
koło PPR (do którego należą wszyscy dorośli 
mieszkańcy), jest też koło-ZWM, Samopomoc 
Chłópska. 

Uczestnicy wczasów I f II turnusu nawią: 
zali z wsią przyjazne stosunki, Życie nasze- 
go obozu ZWM upływa spokojnie i trzeba 
pizyznać.. wesoło. Oto kilka fragmentów z 
ycia naszego Obozu. 

IL 

Przyjechał I turnus. Zaraz na drugim ogól- 
nym zebraniu wszystkich kolonistów wysunę- 
ło się kwestia nazwy naszego domu. Pada 
kilka projektów. Wieszcie zostaje przyjęta 
nazwa zaproponowana przez kol. Błaszczy- 
ka — „Łodzionka”. Po zebraniu kilku kole- 
gów zgłosiło sie do malowanig tablicy, Sta= 
ra nazwa „Brand-Baude” znikła. Jest teraz 
nowa — „Łodzianka”, 

IL. 

Pewnego dnia panuje u nas wielkt ruch. 
Ma być wystawione przedstawienie ..Grunt— 
to humor”, Wreszcie około godziny 20-ej za- 
szynują się schodzić goście: ze wsi I żołnie- 
me 3 Wojsk Ochrony Pogranicza, Wreszcie 


spod Częstochowy i Żywca. l 
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aczenie tegorocznych żniw 


idziemy naprzód — przezwyciężamy trudności 


Nic może tak nie świodczy o sile i trwa- 
łości demokracji ludowej, jak ten fakt, że od 
jednej trudności idzie do drugiej i nie zała- 
mując rak przezwycieża. Tegoroczne żniwa 
mają dla kraju ogromne znaczenie. Powinno 
być naszą ambicją, ażeby osiągnąć w tym ro- 
ku potrzebną nám ilość zboża. ale tylko wte- 
dy, gdy poświęcimy źniwom tegorocznym 
maksimum uwagi. s p 

Nie wystarczy tu prosta zapobiegliwość 
1 gospodarczość polskiego chłopa. Trzeba 
tu więcej młodzieńczego entuzjazmu, więcej 
młodzieńczej” fantazji, aby ani jeden gram 
zboża nie został zmarnowany, aby żniwa dò- 


konały się w odpowiednim czosie, aby zbo- 
ża nie marnowano na bimber. Jakież jest tu 
pole do pracy dla młodzieżowych organiza- 
cjf, dla ZWM Organizowoć już teraz bryga- 
dy żniwne, organizować zespoły młodych go- 
spodarzy, którzy pracując zespołowo potra- 
fiq więcej i prędzej wykonać pracę. Wejść 
w kontakt ze stacjami traktorowymi, aby 
wszystkie traktory. były odremontowane. 
Wciqgnąć do pracy przy żniwach całą mło- 
dzież polską bawiąqcą na wakacjach, orga- 
nizować grupy młodzieży szkolnej i studenc- 
kiej, by wzięły czynny udział w akcji żniw- 
nej. 


Komitet Światowej Federacji Młodzieży Demokratycznej 
ohradował w Moskwie 


W ubiegłym tygodniu obradował w Mo- 
skwie Komitet Wykonawczy Światowej Fe- 
deracji Młodzieży Demokratycznej. 

W toku obrad Komitetu uchwalono, iż 
Rada Naczelna Światowej Federacji Młodzie- 
ży Demokratycznej zbierze się w Pradze w 
okresie 19 — 31 sierpnia. Ustalono następu- 
jący porządek dztenny prac Rady Naczelnej: 
1) wysłuchanie sprawozdania z działalności 
Światowej Federacji Młodzieży Demokratycze 
nej za ubiegły okres, 2) ustalenie naczelnych 


śmiejemy się wszyscy razem: my, osadnicy 
Í żołnierze. Po przedstawieniu „tańcówka”. 


II. 


Spałona leży w odległości 3 km. od gra- 
nicy Czechosłowacji. Pewnej nfedzielt wybie” 
ramy się do żołnie WOP-u no i.. przy 
okazji zwiedzamy granicę, Zwykły strumyk. 
Można go nawet przeskoczyć. Z zaintereso- 
waniem. przyglądamy się Czechom. Rozma- 
wiamy. Robimy nawet małą demonstrację 
przyjaźni polsko-czechosłowackiej. Padają z 
obu stron okrzyki: „Niech żyje przyjaźń. pol- 
sko-czechosłowacko” i inne. > 

Zbliża silę koniec turnusu. Wielu chciało- 
by zostać jeszcze. Niestety, nie można, Inni 
też chcą przyjechać i trzeba opróżnić miej- 
sca. Opugzczanie sztandaru, Kol. Błaszczyk 
zdaje i kol. Gajkowi — kierownikowi 
obozu: Pada komenda: baczność! „Kolego 
| melduję kolonię ZWMu nao- 


zaduń młodzieży w walce o trwały pokój, 3) 
omówienie potrzeb młodzieży w krajach ko- 
lonialnych, 4) przygotowanie konferencji mło- 
dzieży krajów Dalekiego Wschodu, 5) pro- 
blem obrony praw młodzieży pracującej, 6) 
dzfałalność Światowej Federacji w krajach 
Ameryki Łacińskiej, .7) wysłuchanie sprawos 
zdania Komisji, która odwiedziła Niemcy o- 
raz omówienie problemu wychowania mł>- 
dzieży niemieckiej w duchu demokratycz- 
nym, 


onej 


Zbliża się wieczór... 


Będziemy tańczyć,» 


To nic, spotkamy się w Łodzi. Każdy z 
nas wyniósł z obozów dużo nowej energii do 


statnim apelu. Stan 120, obecni wszyscy” — | pracy. Zresztą, nie można tego opisać. Trze- 


| melduje kol. Błaszczyk. Później znów komen- 

da i sztandar powolt i majestatycznie opu- 
;Szcza się z masztu. Śpiewamy „Rotę”. Tur- 
| nus zakończony. ` 


ba widzieć. 
Ale wierzcie koledzy — „byczo było“, 
naprawdę. J]edźcie a przekonacie się. 
: ai D 


Żniwa tegoroczne poprzedzić należy szė- 
roką akcją oświatową i ideologiczną, by sta- 
ły stę one przeżyciem całej młodzieży pol- 
skiej, by młodzież ta zrozumiała, że tylko 
pracą i trudem codziennym “udujemy wiel- 
kość i potęgę kraju. vw G. 


Kronika organizacyjna 


Z wajewódziewa 


Z dniem 1 bm. zostały otwarte dwa obo* 
zy wypoczynkcwe organizacji wojewódzk:ej 
w Długopolu I! Świeradowie-Zdroju. Pierwsze 
grupy wczasowiczów wyjechały już. 


Z Łodzi 


W niedzielę odbyło się uroczyste otwarcie 
nowego lokalu Dzielnicy Ruda-Pabfaricka, 
ZWM-owcy z Rudy wyremontowali nowy lo- 
kal własnymi siłami. 

R 6 

W poniedziałek i wiorek wyjechały gru- 
py no: trzeci turnus wywczasów organizacyj- 
nych do Spalonej. Prócz ZWM-owców jadą- 
cych na urlopy wyjechała również stuosobo- 
wa grupa sportowców, członków KSZWM 
„Zryw”. Ogółem na trzecim turnusie bądzie 
450 osób. 

ZWM-owcy Łodzi, korzystając z pięknych 
pogód urządzają szereg wycieczek. Szcze- 
gólnia zadowoleni z udanej wycieczki są 
ZWM-owcy Dzielnicy „Bałuty“, 

a. e s 


Wizyta kolegi Santiago Carrillo, który mówił o 
walca młodzieży hiszpańskiej, odbiła się szerokim 
echem wśród młodzieży ZWM w Łodzi. Powstają 
Koła Pomocy Hiszpani Republikańskiej. Jako pier- 
wsze powstały koła przy F-mie „Daube” i Drukar- 
ni Nr 1. 


Jak pracują młodzi 
„Wimy:* „ak 


Młodzi robotnicy Łodzi wykazują nadal 
że potrafią przodować w produkcji, Przykło- 
dem może tu być „Widzewska Manufaktura”. 
Pięćsst młodych robotnic (na ogólną liczbę 
593) w wieku od lat. 16 do 21 biefze udział 
w Wyścigu Pracy, Są koleżanki wyrabiające 
do ,156 proc normy produkcyjnej i więcej, 
jak: Irena Pazikowska, Leokadia Laskowska, 
Daniela Twardowska I inne. Przoduję wszyst- 
kim kol. Sala Tomczyńska, wykonująca 170 
proc. I w innych fabrykach jest podobnte.. 
Będziemy mogli napewno w najbliższej przy- 
szłości napisoć o jeszcze lepszych wynikach. 


Epopea trudu dla kraju 


Książka, którą należy przeczytać 
Refleksy romantyzmu wielkiei budowy 


Książka, którą winien przeczytać każdy|w swe ręce pług ojcowski, Uważa to za coś ży i który wyłonił z siebie typ nowego boha- 


ZWM-owiec jest „Poemat Pedagogiczny”, zna- j naturalnego, U nas do niedawna 


na książka Makarenki. Nie ważne dla nas, 
nazwać ją „poematem” czy „komunistyczną 
metodą wychowania”. I ostatecznie u nas ina- 
czej wygląda ta sprawa. Nie posiadamy takiej 
masy „bezprizornych”, jaka istniała w Związ- 
ku Radzieckim po pierwszej wojnie świato- 
wej. Mimo to są różne podobieństwa. Znacz- 
na część naszej młodzieży jest zdemoralizo- 
wana i zdeprawowana” 6-cio, letnią okupacją: 
pijaństwo. kłamstwo, brzydkie wyrażanie się, 
lenistwo, znajdujemy jeszcze w szerokich 
warstwach młodzieży. Nie ma też właściwego 
jeszcze stosunku do człowieka pracy. W Danil 
syn małorolnego chłopa kończy obowiązkowo 
co najmniej średnią szkołę rolnitza, a niekie- 
dy wyższą, by później wrócić do domu i ująć 


sanacyjnej) gdy jakiemuś synowi chłopskiemu 
udało się skończyć szkoły, wstydził się. włas- 
nych rodziców. Dziś jest już pod tym wzglę- 
dem lepiej, ale nie o wiele. U Makarenki wi- 
dzimy, jak młodzi przestępcy sami niemal 
wychowują się, stając się pełnowartościowymi 
ludźmi pod wpływem. przede wszystkim pra- 
cy i współzawodnictwa, Czyn pozytywny, re- 
alny, pociąga bowiem młodzież, zaspakaja jej 
ambicje, daje ujście energii 

Tymi drogami kroczy młodzież Z.W.M; 

Tak, jak niegdyś bowiem żądała od nas 
Ojczyzna daniny krwi, tak dziś żąda od nas 
daniny pracy i potu, To właśnie my. ZWM.- 
owcy, byliśmy inicjatorami „Wyścigu Pracy” 
w którym wzięło udział wiele tysięcy młodzie. 


(za Polskijtera pracy, bohatera odbudowy, 


Wypowiadając walkę wszystkiemu, co w 
nas jest złe i wsteczne, dążymy do wychowa- 
nia nowego człowieka. 

Wychowujemy go przez wskazanie mu wła- 
ściwej drogi romantyzmu  wielktej budowy, 
epopei pracy i trudu codzienego dla kraju, 

I dlatego właśnie jesteśmy w stanie ni 
tylko zrozumieć, ale i niemal przeżyć „Poemat 
Pedsgogiczny"* Makarenki, rozumiejąc trudne, 
lecz tak bliskie nam problemy. I dlatego wła- 
śnie powinniśmy „Poemat Pedagogiczny” 
przeczyłać i porównać tamtą walkę o nowego 
czł wieka z naszą walką, 

W. G 


+ 


Komu winszujemy 


Niedziela 5 lipca 1947 r. 
Dziś: Łucji i Norberta 
lutro: Cyryla 


Telefony 


Pow. Urząd Bezp. Publ. — Nr 37 

Bow. Kom. MO. — Nr 22 

Miejski Posterunek MO, — Nr 35 
Starostwo Powiatowe — Nr 31 
Prezydium Pow Rady Narod. — Nr 102 
Zarząd Miasta Kutna — Nr 30 | 
Straż Pożarna — Nr 41 

Urząd Repatriacyjny s= Nr 86 

Pow. Zakład Elektryczny — Nr 32 
Urząd Zdrowia — Nr 91 

Polski Czerwony Krzyż (PCK) — Nr 89 
Szpital Powiatowy — Nr 20 
Ubezpieczalnia Społeczna — Nr 34 
Apteka „Pod Orłem* — Nr 106 
Apteka Suke, H. Walenta — Nr 7 


"w 


„GŁOS KUTNOWSKI 


fce przysposobienia rolniczeg 


zaprawiają młodzież wiejską do życia 


Na lerenie całego powiału od kilku miesię- 
cy czynne są hufce, oddziały i" zespoły Przy- 
sposobienia Rolniczo-Wojskowego. 

W. uuiegłym miesiącu zebrań  zes-| 
połowych odbyło sie 101, zebrań oddziałów. 45! 


1-zebrań huiców 12. Frekwencja czionków 
PRW wszędzie b. dobra. Na wykładach oma- 
wiane są zagadnienia gospodarki rolnej. Potem i 
odbywają się ćwiczenia z bronią i ćwiczenia 
z wychowania fizycznego, 


Działkowicze mieli rację 


Na skutek interpelacji w „Głosie Kut- 
nowskim' napisanej , “zez ob. Jana Ani- 
szewskiego, komisarz ziemski, skierował 
do wsi Kaczkowizna ponownie mi: i- 
czego ob. Witolda Nichniewicza, który 
po przemierzeniu działki ob. Janiszew- 
skiego stwierdził, że nietylko działka nie 


jest zadużą, ale zgodnie z aktem nada- 
nia, brakuje jeszcze 0,25 ha ziemi. 

A więc rację mieli działkowicze, a nie 
plan. 

Skąd zatem ma być wzięty ha ziemi 
'dlA ob. Gładocha, który w 1945 r. v~- 
góle ziemi brać nie chciał, i innych cd 
brania ziemi odmawiał. 


0jcom miasta ku uwadze! 


Że Zarząd Miasta Kuina ma poważne trud- 
ności z gospodarką miejską — wiemy. 

Że istnieją najprzeróżniejsze trudności na- 
tury technicznej w doprowadzeniu miasta do 
stanu sanitarnego, wymaganego już nie przez 
urzędowe przepisy, ale przez samo życie, 
chciażby w skali najprymitywniejszej — to 
też wiemy, 

Dlaczego jednak we wtorek, w dniu targo- 
wym, wtedy właśnie, kiedy mieszkańcy miasta 
śpieszą na targ po zakupy żywności, 


W ubiegłym tygodniu odbyło się ze- |dzono kuchnię ludową i dawano przy: 


branie Społecznego Komitetu Pomocy 
Zimowej, któremu przewodniczył ob. K. 
Kuener, starosta kutnowski. 

Komitet zakończył swoją, działalność 
i ze sprawozdania dowiedzieliśmy się, że 
w naturaliach zebrano produktów na 
ogólną sumę 661.651 zł. i w gotówce 
1.056.094,50. Łącznie zebrano poważną 
„sumę bo 1.717.745,50 zł. 

W ramach akcji pomocy zimowej, 
przydzielano zapomogi pieniężne, prowa 


działy odzieżowe. 

Działalność Społecznego Komitetu Po 
mocy Zimowej została chlubnie zakoń- 
czona. Nie znaczy to, że już w tej chwili 


temperatura przekracza 40% C — właśnie wte- 
dy wozy asenizacyjne, napełnione nieczystoś- 
ciami przejeżdźają ulicę, na której znajduje 
się targowica. Do tego wozy są nieszczelne, 
nieczystości rozlewają się i zatruwają powie- 
trze do niemożliwości. 

Dlaczego usuwania nieczystości nie robi 
się w nicy, tzy bardzo wcześnie rańo; lego 
nie możemy zrozumieć. Tu trudności w odpo- 
wiednim rozłożeniu godzin oczyszczania mia-| 
sta nie widzimy. Co na to władze sanitarne 


kiedy miasta? z | 


Owocny bilans pracy 


Komitetu Pomocy Zimowej 


na terenie naszego powiatu zniknęła 
bieda. Społeczeństwo, które wykazało 
tyle ofiarności, w dalszym ciagu pamię- 
tać będzie o biednych, potrzebujących 
pomocy. 


Napad bandycki 


Dnia i bm: 0 godz. 45 we wsi Wola- 
Pirowa, gm. Błonie napadło 4-ech uzbrojonych 
drabów na mieszkanie ob. Walentego Linkow- 


22. 


Dzieci kolejarzy 


wyjechały na wywczasy 


„W dniu wczorajszym odjechał ze sta- 
cji Kutno transport 150 dzieci kolejarzy 
na kolonie letnie do lasów w Łącku. Ko- 
lonia pówstała dzięki usilnym zabiegom 
uprzedniego Zarządu Koła ZZK w Kut- 
me, x 

Wysokim nakładem kosztów i pracy 
udało się kolejarzom zdobyć własne po- 
mieszczenie dla dzieci, przez przeniesie- 
nie z Konina do Łącka odpowiedniego 
. baraku, który wyposażono w meble i łó- 
żeczka. 

Kolonia kolejarzy całkowicie przygo- 
towana własnymi siłami ZZK może je- 
APEE RZ ONET Z ZZO ZADAR WODÓ 


Powiatowe Zarządy 
lw. Samopomocy Chłopskiej 


Uwaga! 


W dniu 7 bm. należy rozpocząć lustra 
cję pól ziemniaczanych. Inspektorzy Rol 
nictwa przy Powiatowych Zarządach 
Z. S. Ch. obowiązani są począwszy od 
dnia 8-go bm. codziennie do g. I5-ej 
składać pod ur 257-10 telefoniczne ra- 
porty uwzględniające ogólną ilość ilu- 
strowanych hektarów, ilość ludzi, biorą- 
cych udział w lustracji, ilość gromad i 
gmin. 

W myśł rozporządzenia Ministra Ad- 
ministracji Publicznej władze admini- 
stracyjne obowiązane są udzielać wszel- 
kiej możliwej pomocy pracownikom 
służby ochrony roślin w trakcie wyko- 
nywania czynności związanych z akcją 
przeciwstonkową. 

Zawiadamia się równocześnie, 'że dla 
brygadierów gminnych kierujących ak- 
cją lustracyjną na terenie poszczegól- 
tych gmin przewidziane” sz premie pie: | 
niężne. 1 : 
Woj. Komisarz Ochrony Roślin 


dnorazowo przyjąć 150 dżieci. Wczoraj 
pojechała l-sza grupa dzieci, które po 
miesiącu ustąpią miejsca innej grupie. 


| skiego, właściciela wiejskiego sklepiku. 


Rabusie zabrali 15 tys. zł. gotówką, 4 me- 
try białego płótna, płaszcz męski, 2 złote ob- 
rączki, 5 kilo cukru, 4 kilo mydła, I kg. farb- 
ki do prania 

Wygląd bandytów: herszt — wzrostu ok, 
180 cm. włosy ciemne, bródka, okulary maso- 
we, oprawa żółta, w butach, na głowię pilotka. 
Pozostali ubrani po cywilnemu, bliższych szcze 
gółów brak, 


Na skutek panujących upałów i długotrwa- 
jej suszy, stan poletek doświadczalnych pro- 
wadzonych przez PRW. jest. średni 

Młodzież wiejska córaz ochótniej garnie się 
do pracy w PW.R., gdyż przekonała się, że 
tam naprawdę czegoś się można nauczyć i je- 
dnocześnie pod kierunkiem fachowych instru- 
ktorów «w ćwiczeniach. rozwijać tężyznę cie- 


lesną. t. 
enire 


rzypomnienie 


Powiatowa Rada Związków Zawodo- 
wych w Kulnie przypomina wszystkim 
Zarządom ZZ na terenie miasta i powia- 
fu, że w sobotę dnia 5 b. m. odbedzie się 
konferencja związkowa w Łodzi (ul. O- 
grodowa Nr 18), na którą winny się u- 
dać prezydia zarzadów ZZ w nełnyr! 
składzie. Początek konferencji e godzi- 
nie 10 rano. 


Pożegnanie prez. Szczęsnego 


Dnia | bm. w lokalu Zarządu Spół- 
dzielni Kolejarzy odbyło się uroczyste po 
żegnanie ustepujacego prezesa Spółdziel 
ni, ob. Romana Szczęsnego i'ob. Józefa- 
z Kowalskiego dotychczasowego skarb- 
nika. 

Zespół pracowników spółdzielni, człon 
kowie Rady Narodowej, oraz przedsta- 
wiciele nowego Zarzadu wyrazili uzna: 
nie dla ustępującego ob. Romana Szcze- 
sriego, za jęgo oliarną pracę na stano- 
wisku prezesa spółdzielni. 


Cyrk „Arena” 


W sobotę 5 lipca rozbija swe namioty 
największy cyrk w Polsce „Arena“. Pro- 
gram cyrku zapowiada się b. ciekawie. 
Sądzimy, że wiadomość ta sprawi przy- 
iemność mieszkańcom naszego miasta, 
a zwłaszcza dzieciom i młodzieży, która 
w czasie zasłużonych wakacii, bedzie 
pc, zobaczyć prawdziwy, wiel: 
ki cyrk 


Bandyci skazani na śm'erć 


Rejonowy Sąd Wojskowy na sesii wyjaz- 
dowej w T.manowej .ozpatry sat sprawe Woj- 


iecha Wygody, Mieczysława Wydaody, Józe- 


ia Malarza, Franciszka Piechowicza, Fran. 
ciszka Zająca, oskarżonych o dokonanie szere- 
gu napadów terrorystyczno-rabunkowych z bro 
nią w ręku. M. in. zamordoweli oni ks. pro- 
boszcza Władysława Magierę i ob Józefa Ku. 
czają. 

W wyniku rozprawy sądowej oskarżeni 
Wojciech Wygoda i Józef Malarz zostali skaza 
ni każdy na karę 15 lat więzienia i 5 lat u- 
trąty praw obywatelskich, zaś Franciszkowi 
Piechow:c" wi Sąd wymierzył kare 5 lat wig- 
zieniaj na mocy amnestii zmniejszono mu ka- 
rę, 


Łowicz hędzie miał stały teatr 


Łowicz należy do miast prowincjo- 
nalnych -posiadających dość duże tra- 
dycje teatralne. Wprawdzie nie miał 
dotychczas stałej sceny, lecz od stukil- 
kudziesięciu lat nawiedzały miasto liczne 
zespoły, grywając, gdzie się dało — w 
zajazdach, stajniach, szopach. 

Po taz pierwszy ujrzeli łowiczanie 
teatr w r, 1783, kiedy zjechał ze swoją 


trupą ojciec sceny polskiej, Wojciech Bo! 


gusławski, dając szereg przedstawień. 
Śnać doznał życzliwego przyjęcia, gdyż 


odwiedzał Łowicz rok rocznie w latach 
1799 do 1806, aż: do objęcia na stałe Te- 
atru Narodowego w Warszawie. 

Od r. 1812 niemal do końca wieku 
XIX grywały w Ławiczu trupy Kamiń- 
skiego, Cherchowskich, Anastazego Trap 
szy, Majchrowicza, Modzelewskiego i 
wielu innych. 

„ Brak odpowiedniego lokalu, prymi- 
tywne warunki, w jakich odbywały się 
przedstawienia, skłoniły ówczesne wła- 
dze do wzniesienia budynku teatralnego 


Leszczków przenosi się do Łowicza 


Znana małopolska fabryka materiałów teks 
tylnych Leszczków uruchamia swoje zakłady 
w Łowiczu. Przy ul. Żymierskiego na ukończe- 
niu jest budowa baraków fabrycznych i za- 
kłady mają być uruchomione we wrześniu b.t. 
Uruchomienie tak poważnego przedsiębiorstwa 


niewątpliwie przyczyni się do ożywienia mia- 
sta 1 zwiększy jego dochody. 

„Jak dowiadujemy się, jedna z prywatnych 
tkalni zamierza z końcem bs. przenieść się 
do Łowiczą i pertraktuje z miastem ʻo dzier- 
żawę odpowiedniego placu na budowę fabry- 
ki. y 


Rok szkolny zakończony 


Zakończenie roku -szkolnego w kutnow 
skich szkołach powszechnych, gimnazjach i - | 
ceach odbyło się w tym roku b. uroczyście 
i zostało połączone ż pokaziw prac uczniów 
skich, których poziom na ogół był bardzo do- 
bry, > 

W g:mnaz,ach uroczystości połączone bvły 
z rozdaniem świadectw dojrzałości przy udzia- 
le rodziców i czynnika społecznego w osobach 
przedstawicieli Rad Narodowych, organizacji 


p 


politycznych i społecznych, 

Uczniowie ponadto dali krótrie koncerty 
recyłaijąc, śpiewając, więc uczestnikom  czasi 
minął w doskonałym nastroju. 

Redakcja nasza życzy wszystkim pedago- 
gom zasłużonego wypoczynku, młodzieży jak 
najpiękniejszego, radosnego spędzenia waka. | 
cyj. a maturzystoóm jak najpomyślniejszych 
dalszych studiów wyższych, ewentualnie dob. 
rych osiąonięć w pracy zawodowej. 


. 
s 


przy ul. Podrzecznej, który uroczyście 
otwarto 30 grudnia -1899 r. 

Od tego czasu bardzo często odwie- 
dzały Łowicz rozmaite zespoły, oraz 
urządzano lokalne przedstawienia ama- 
torskie. 

Po pierwszej wojnie światowej bu- 
dynek został zajęty na inne cele, a do- 
rywcze przedstawienia odbywały się w 
skinie. 

Obecnie Łowicz posiada dobry zespół 
amatorski złożony z 10 osób, na czele 
którego stoi pracownik kolejowy, Ob Fe- 
liks Skup. 

Referat Kultury otrzymał odpowied- 
nie kredyty na remont gmachu- teatral- 
nego, a zespół odbywa próby komedii 
Zbierzchowskiego „Małżeństwo Loli" i 
„Ciotki Karola“. 

Otwarcie tearty nastąpi we wrześniu 
i łowiczanie bedą mieli własna scenę, 
dostarczającą im godziwej rozrywki, 


Kronika milicyjna 


11-letni chłopiec Dróżdż- Marian, będący 
na wychowaniu u ob. Kępińskiego Ignacego, 
zam. ul. Krakowską 5% przed kilkoma dniami 
uciekł z domu w niewiadomym kierunku. 


PONTE e 


„SPRAWA 
HONORU” 


m 
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DZIELNICA GÓRNA-LEWA: 


Dziś. w sobotę, zebrania kół: 

PZPB Nr 14 o godzinie 12-ej. 

Firmy „Kwas Węglowy” o godzinie 12-2j. 

Centralnego Zarządu Przemysłu Skórzane- 
go o godzinie 14-ej. 


GÓRNA-PRAWA: 


] 
Dziś o godzinłe 17,30 ogólne zebranie 
członków PPR zakładów im. N. Barlickiego. 


DZIELNICA GÓRNA: 
Dziś zebrania kół: 
Firmy Bistram o godzinie 11,30. 
PZL o godzinie 13-aj, 
Koła terenowego Chojny o godzinie 18-ej. 


RUDA PABIANICEKA: 
Dziś zebrania kół: 
Stolarn] Mechanicznej o godzinie 13-ej. 
Wydziału Drogowego o godzinie 14-ej. 


Koło terenowe Obwodu Nr 145 o godz. 18., 


O godzinie 13-ej odbedzie się posiedze- 
nie trójki międzypartyjnej PPR — PPS. 


» 
ŚRÓDMIEJSKA PRAWA: 
Dziś zebrania kół: 


F-my Goeppert o godzinie 13,30. 
F-my „Imaf* o godzinie 13,30. 


' ŚRÓDMIEJSKA LEWA: 


Dziś zebrania kół: 

F-my Margulis — Wolman o godz. 19-ej. 
F-my Braun o godzinie 13-ej. 

Urzędu Stanu Cywilnego o godzinie 13,30. 
F-my Edelman Grize o godzinie 13,30. 
Gazowni (koło Nr 4) o godzinie 14-ej. 


DZIENICA ŚRÓDMIEŚCIE: 


Dziś zebrania kół: 

Szkoły Prawniczej o godzinie 13-0j. 
Drukarni NBT o godzinie 14-ej. 
Narodowego Banku Polskiego o godz. 14. 
PUR'u o godzinie 15-ej. i 
„Książki” (koło Nr 1) o godzinie 17-ej. 


BAŁUTY: 


Dziś zebrania kół; 4 
F-my Rzejak o godzinie 13-ej. 
Koła terenowego „Żableniec" o godz. 18-0j 


STAROMIEJSKA: 


Dziś o godzinie 14,30 odbędzie się w lo- 
«alu dziielnicy 


ODPRAWA SEKRETARZY WSZYSTKICH KÓŁ. 


a 0 0 m m 


RADA NACZELNA STRONNICTWA 
DEMOKRATYCZNEGO 


W dniach 28 i 29 czerwca rb. obradowała w 
Warszawie Rada Naczelna Stronnictwa Demckra- 
tycznego. Rada Naczelna po powzięciu szeregu 
uchwał, uzupełniła także swój skład personalny. 
Tak więc do Komitetu Centralnego partii z ramie- 
nia Łodzi, wszedł ławnik Longin Szymański, do Ra- 
dy Naczelnej zaś dokooptowano prof. dra Stari- 
sława Emila Rappaporta, Stanisławę Aletową i pro- 


fesora dra W. Tomaszewicza, profesora U.Ł. . 
"== 


A Z ET: r 


|z e sportu 


MODERÓWNA — Ngwakowa — Wajsówna 


100 m — Walaslewiczówna 

200 m — Walasiewiczówna 

800 m — Mioszkowska » 
"80 m płotki — Walasiewiczówna 

4x200 — AKS 

4x100 — AKS 

Skok wzwyż — Wiśniewska ` 


Skok w dal — Walasiewiczówna 

Kula — Jasteńska 

Dysk — Wajsówna 

Oszczep — Kwaśniewska 

Dzisiaj rozpoczynają się w Katowicach XXI in- 
dywidnatne mistrzostwa kobiecć w lekkiej atlety- 
ce, które będą zarazem rewią naszego forobku 12- 
| miesięcznej pracy: 
| 
| ROK PRACY DAŁ WYNIKI 

Praca la, jak już dzisiaj możemy to stwierdzić 
na podsławie ostatnich. wyników, osiągniętych 
przez nasze czołowe żawodniczki w meczu z C:ze- 


chgsłowacją, dała dobre wyniki. Przede wszystk:m 
jedi chodzi ò: czołową klasę naszych zawodniczek, 
ło osiągnęliśmy już pewien poziom auropajski, a 
właściwie śradkowo-europejski, bo od wyników 
lfkkoatietek radzieckich dzieli nas jeszcze pree- 
paść, no i osiągnęliśmy również pewne rezultaty 
jeśłi chodzi o masowość lekkiej atletyki kobiecej; 
Do tegorocznych mistrzostw zgłosiło się koio 135 
zawodniczek z 28 klubów 8 kręgów, *wiązkowych 
Z zawodnięzek łódzkich startują: Móderówna, Siom 
czewska, Nowakawa i Wajsówna, które są pceważ- 
nymi kandydatkami na zagarnięcie zeszczytnych ty 
tułów w swych konkurencjach. - 
MODERÓWNA FAWORYTKĄ NA 200 M 

"Moderówna nie bez powodzenia powinna tizrio- 
wać: w biegach na 100 i 200 metrów Na tym krót- 
szym dystansie łodzianka będzie mustała śloczyć 
bój aż z 30 pretendentkami da zwycięstwa, z któ- 
rych najpoważniejszą będzie zapewne Hejducka, 0- 
becnie po Walasiewiczównie najszybsza kobiete w 
Polsce: 


SSE A IE Po EE r mka a 


L 


oderówna - Nowakowa - Wajsowna 
oio trójka na którą n 
Dzisiaj rozpoczynają się w Katow 


ajbardziej liczymy. 
icach XXI Mistrzostwa Folski 


W biegu na 200 metrów Moderówna powinną z 
pojedynku ze Słomczewska wyjść zwycięsko, ale 
jeszcze nie wiadomo. czy nie stanie tu na starcie 
Hejducks. Wówczas walka zaostrzyłaby: się 


a 
W SKOKU W DAŁ — NOWAKOWA 
Słomczewska - Nowakowa, jak dobrze pój 


powinna Katowic przywieźć tytuł mist 
ski w skoku w dal. tŁodzianka już od "lluższego 
czasu przekraczała stalo granicę 5 metrow, a gra: 


nicy tej lekceważyć już nie można 
WAJSÓWNA w DYSKU I KULI 

Trzęcim | chyba najsilniejszym punkiem repres 
zentacit Kulrsiej będą rzuty Tutaj reprzzentować 
nas będzie niezmordowana wcią Wsie-Grądkiewi- 
czowe , Dysk niemsl mamy pewny, ale t w kuli 
tytuł (eż może przypaść w udziale łodziance. 

Spodzłewamy się, że teqorocznę mistrzostwa 
Polski tócz nowych może nazwisk, przyniosą 
nam eż dobre wyniki, których naszym zawod: 
niczkom serlecznie życzymy. 


Pietraszewski zwycięża Kuderta 


Mistrzostwo Łodzi młodzików zdobył G>hrych (DKS.) 


13 lipca br. Łódzki Okręgowy Związcz Kolazski 
organizuje w Łodzi mistrzostwo Polski w sprincie 
„Aby publiczność łódzką wprowadzić w trans kolar- 
ski, postanowiono, chociaż w dzień powszedni, zor- 
ganizować jeszcze jedną niejako wstępną imprezę 
Imprezą tą były wczorajsze wyścigi. 

Pomimo powszedniego dnia i bardzo niepewtej 
pogody, w Helenowie zebrało się jednak xilka ty- 
sięcy nubliczności, co daje rękojmię ordanizato- 
rom, że mistrzostwo Polski, w którym na klasycz- 
nym dystansie 1000 metrów zmierzą się ze sobą 
Bek I Kupczak— nie będą deficytowe 

Wezórajszy program był hardzo uroznaicony. 
Jedno tyłko mamy zastrzeżenie, że posiadał w sto- 
sunku (lo ilości startujących sprińterów +byt wie- 
le konkurencji sprinterowskich Start Napierały 
Kapiaka, Siemińskiego, czy nawet najszypszego z 
nich — Kuderta, w towarzystwie Beka nie może 
być ciekawy. To samo tyczy się młodzików, Ci 
chłopcy —— to wszyscy raczej szosowcy, nawet nie 
posiddający sprzętu torowego, po co więc było w 
programie tyle międzybiegów, aby wyłonić fireli- 
ste? Śmiemy być zdania, że lepiej mistrzostwo Ło- 
dzi było rozegrać na dystansie 25 km. 

Najciekawiej wypadły wczoraj dwa wyścigi: dru- 
żynowy z dwóch startów; w którym startowały 
drużyny Warszawy | Łodzi oraz bieg rnzstawny 2 
4-ch startów na 10 okrążeń toru 

W wyścigu drużynowym Łódź ulagła Warsza- 
wie. Na usprawiedliwienie jednak trzeba dodać, 
że Łódź jechała w składzie nieco osłabionym. Ma- 
my tu na myśli Grynkiewicza, który nie wytrzy- 
mał tempa. Słabo równieź jechał wczoraj Salyga 
Ten dobrze zafowładający się kolarz  przechtudzi 
jakby spadek fermy. 

W wyścigu rozstawnym triumfował Pietraszew 


ski L, który przekonał nas wczorąj. że jednak nie 
jest przetrenowany, jak żeśmy sądził Piętra- 
szewski pojechał doskonale } gdyby sędziowie nie 


ograniczyli wyśrigu do 10 okrążeń, łoqenitby nie) 


tylko Kuderta i Grzelaka ale również | Kaplakz 

Józefa. 48 
Szczególowe, wyniki wczorajszych zawodów by- 

ły następujące: 

MISTRZOSTWA ŁODZI DŁA MŁODZIKÓW 
Przedbieg I. — f. Bednarek (Zd. Wola) 

2 Sałyga (Tr. 3. Gabrych (DKS). 


16. 


Przedhieg U. — 1, Sowińsk: (DKS) 16.1, 2. $za- 
*churski (Zd. W) 3. Dudziński (Tr.). E. 
Przedbieg HI. — 1. Umiński (DKS) 15,6, 2. Dzię- 


dziora (Naprzód). 
S$CRATSCH 1006 MTR. DLA LICENCJI 
* Przedbieg I. — Sałyga T. (Tr) 15,6, 2 Bober (W) 
3. Napierała (W). ° 
Przedbieg I — l. Bek J '(Tr) 13,8, 2. 
wicz (ŁKS), 3. Kapiak. 
Przedbieg UI. — 1. Grzelak (Tr.) 15,6, 2. 
(w), 3. Kudert (W). 
Pietraszewski L. pilnował Kuderta, tymczasem 
warszawianin puścił przed sobą Grzelaka i Bań- 


Urynkie- 


Bański 


skiego, a na finiszu o pół koła zwyciężył Pietra-* 


szewskiego 
miejsce. : 
MIĘDZYBTEGI MŁODZIKÓW 
Międzybieg Í. — 1 Bednarek 15,5, 2. Dudziński 
«Międzybieg H. — 1. Dziędziora 16,2, 2.» Sowiński 
Międzyhieg Mi. — 1. Gabrych 17,5, 2. Sałyga J 
SCRATSCH 1000 MTR. , : 
Międzybieg 1 — 1. Bek Z. 14,2, 2. Grynkiewicz. 
Międzybieg 11, — 1. Kudert 15,1, 2. Sałyga. 
Międzybieg MI. — 1. Grzelak 14,2, 2. Napierała, 


— tak, że łodzianin zajął dopiero 4 


Z wiarą w dobry wynik 


ZZK wyjeżdża do Chorzowa 


W najbliższą niedzielę kolejarze łódzcy ZZK wy- 
jeżdżają do Chorzowa, gdzie spotkają się z tutej- 
szym AKS-em w drugiej rundzie o wejście do Kia- 
sy Państwowej. 


Po ostatnim wyniku remisowym 2:2 z Pomorza- 
ninem, w szeregach kołejarzy zapanował lepszy 


duch, tak, że w niedzielę możemy mieć znów milą 
niespodziankę, 
W każdym bądź razie kolejarze wyjeżdżają z 
dobrą myślą | w najsilniejszym swym składzie. 
Nie jest wykluczone, że tym razem zagra w ich 
szeregach Lewandowski, którego już od dłuższego 
czasu nie oglądaliśmy na boisku. 
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Rejestracja kart na mieko 


dzi podaje do wiadomości, że w m-cu lipcu rb. be- 
dzie wydawane mleko świeże. W związku z tym 
posiadacze kart żywnościowych z m-ca lipca rb. 
„Dz.—3' (Miejskie) i „Dz—3 RCA" (Rejonowa 
Centrala Aprowizacyjna) oraz „MI” dla chorych 
powinni swe kaztki rejestrować w niżej podanych 
sklepach Miejskiej Sieci Rozdzielczej, od dnia 3 do 
12-go lipca rb. 

Do rejestracji na młeko świeże został wyznaczo- 
ny kiipon rejestracyjny Nr 2. 

Na karty żywnościowe „M“ 


Wydział Aprowizaeji Zarządu Miejskiego w A 


(Macierzyńskie) 


Rejesżracja kari 
na mięso 


Wydział Aprowizacji Zarządu Miejskiego w Ło- 
dzi podaje do wiadomości, że rejestrącja kart żyw: 
nościowych kart. I-ej z m-ca lipca rb. na mięso 
świeże (rqbanka) odbywa się do dnia 10 lipca rb. 


Po terminie tym żadne reklamacje uwzględniane 
nie będą. 


5 
A 


WYDAWANIE ASYGNAT NA ARTYKUŁY 
DZIECIĘCE UNRRA 

Zarząd Miejski Wydział Aprowizacji w Łodzi 
podaje do wiadomości, że akcja rozdzieln;ctwa art. 
dziecięcych UNRRĄ na karty zaopatrzenia „Dz” 
zostanie zakończona z dniem 7-go lipca 1947 r. . 

Z uwagi na powyższe wzywa się instytucje i 
przedsiębiorstwa, pobierające karty zaopatrzenia 
kat. I, które nie zgłosiły się po odbiór odrośnych 
asygnat do zgłoszenia się po nie w Wydziale Apro 
wizacji, ul. Legionów 10, pokój 237. i 

Po upływie wyznaczonego terminu żadne rekla- 
macje uwzględniane nie będą. . 


Wydawca: Woj. Komiteł PPR-w ~. Komitet 
Dział ogłoszeń: „Piotrkowska 55 tel. 11-50 


CENNIK OC OSZEŃ Wydawnictwa „Głosu R 
Za tekstem: od 1—100 mm. zł 35. 101 — 20N 


miesiąca lipca rb będzie wydawane zamiast mleka 
świeżego masło duńskie. 


WYKAZ SKLEPÓW P,S.5. REJESTRUJĄCYCH 
KARTKI NA MLEKO: 

1) Piotrkowska 292, 2) Rzgowska 65, 3) Pabia- 
nicka 34, 4) Przędzalniana 91, 5) Zamenhofa 1, 6) 
Wojska Polskiego 12, 7) 11l-go Listopada 86, 8) 
Lokatorska 11, 9) Abramowskiego 36, 10) Rad- 
wańska 47, 11) Lipowa 63, 12) Napiórzowskiego 
77, 18) Senatorska 2, 14) Jarosława Dąbrowskie- 
o 16, 15) Rzgowska 101, 16) Kilińskiego 160, 17) 
eromskiego 49, 18) Wólczańska 139, 19) Żeli- 
gowskiego 13, 21) Kątna 32, 23). Felsztyńskiego. 12, 
24) Piękna 41, 25) Limanowskiego 115, 27) Rąbień- 
ska 14, 28) Nowofki 6, 29) Długosza 14, 30) Drew- 
nowska 48, 31) Mielczarskiego 5, 32) Konstanty 
nówska 35, 33) Ogrodowa 74, 34) Wschodnia 70, 
36) dl-go Listopada 51, 37) Perla 5, 38) Pogonow* 


skiego 21, 39) Gdańska 30, 40) Nowofki 63, 41) 
Zgierska 85, 42) Jęczmienna 3!, 43) Przędzalniana 
31, 44) Napiórkowskiego 65, 45) Murarfska 15, 46) 


Kilińskiego 153, 


p 48) Targowa 19, 49) Pryncypalna 


50) Rzgowska 15, 53) Admirałska 14, 54) No- 


wotki 131, 55) Sanocka 24, S7) Stalina 7, 58) ul. 
Srebrzyńska 91, 59) Abramowskiego 14, 61) Nowe 
Złolno, Lutomierska 27, 62) Wapienna 42, 63) ul, 
Wileńska 63, 64) Tymienieckiego 52, 65) Lima- 


nowskiego 207, 66) Guańska 150, 67) Tuszyńska 
BI, 68) Racławicka 216, 70) Rzgowska 216, 71) 
Wólczańska 228, 72) Nowo-Zarzewska 49, 73) Ro- 
kicińska 13, 74) Kresowa 31, 75) Pograniczna 44, 
76) Odyńca 24, 78) Wólczańska 119, "79) Bandur- 
skiego 24, 81) Daszyńskiego 55, 82) Karolewska 
11, 83) Czarneckiego 33, 84) Folwarczna 33, 85) 
Spółdzielcza 1, 86) Południowa 11, 88) Plac Zwy- 
cięstwa 12, 91) Sosmowa 2, 93) Limanowskiego 70, 
94) Kątna 64, 96) Ludwiki 7, 


Redakcyjny Rad ı 
Konto PKO VII'— 1505. 


obotniczego” w Łodzł 
mm. zł 45, powyżej 


į bowa 27, 


97) Szopena 22, 100) f 111 


Adm łódź, Piotrkowska 86 lelefony: 
Zakł. Graf. Sp. Wyd. 


obowiązujący od dnia 15 czerwca 1947 raku. W tekście: od d 


zł 60 Drobne za jedno slowo: poszukiwanie rodzin zł 
poszukiwanie p.ocy zł. 10. W niedzisię i święta 300/ę drożej. 


Gdańska 27, 101) Rzgowska 53, 102) Sienkiewicza 
34, 1037 Tramwajowa 13, 105) Przędzalniana 97, 
106) Piramowicza 10, 107) Jesionowa 2, 108) Przę- 
dzalniana 42, 109) Senatorska 34, 110) Zagajniko- 
wa 35, 111) Łąkowa 12, f-ma Scheibler | Grohman, 
112) Wółczańska 71, 113) Żeromskiego 3, 114) Ką- 
tna 50, 115) Kilińskiego 40, 116) Napiórkowskie- 
go 237, | 117) Kopernika 47, 118) Jaracza 55, 119) 
Sierakowskiego 36, 120) Strzelców Kaniowskich 22, 
138) Kamienna 8, 141) Kopernika 25, 144) Sien- 
kiewicza 56, 145) 6-go Sierpnia 78, 146) Przę- 
dzalniana 62, 147) Nowo-Zarzewska 8, 149) Te- 
resy 30a, 150) Ciasna 10, 151) Tuszyńska 117, 153) 
Rybna 8, 171) Limanowskiego 31, 173) Kopernika 
44, 172) Ke Brzóski 84, 179) Więckowskiego 38, 
180) Dolna 29, 189) Napiórkowskiego 114, 272) 
Gdańska 11, 273) Piotrkowska 294, 7274) Rzgow- 
ska 67, 278) Piotrkowska 13, 279) Piotrkowska 14, 
A Struga 3, 281) Narutowicza 24, 282) Stalina 


4 w Rudzie Pabianickiej 
1) Staszica 89, 5) Rudzka 59, 9) Finansowa 38, 
18) Staszicą 108, 25) Staszica 23. A 


Spółdzielnie w Radogoszczu 
1) Hetmańska 42, 2) Zgierska 153, 
rowa-15, 4) Zgierska 217, 
Telefoniczna 15. 
Spółdz. Zarobkowa Inwalidów Wojennych 
1) Nawrot 2, 2) Wysoka 29, 3) 6-go £:erpnia, 
4) Narutowicza 12. 


Spółdzielnie Pracowników Miejskich 
1) Piotrkowska 130, 2) Zachodnia 44, 


3) Trakto- 
5) Krakowska 35, 6) 


7) Gra- 


9 3 Spółdzielnie Małe 
1) Spółdzielnia -w Retkini (Zagrodniki), 


1) i 2) Spół- 
dzielnja w Kochanówku, 


3) Placówka, Rokicińska 


„tódzki Instytut Wydawniczy”. 


20. ünan 


Redaktor Naczelny 216-14 Sekre toriat 254.2]. 


MISTRZOSTWO ŁODZI MŁODZIKÓW 


REPASAGE ; ` 
f Sowiùski 15 
SCRATSCH - REPASAGE 
E <Grynkiewirz 15,4 


MISTRZOSTWA ŁODZI MŁODZIKÓW 


półfinały 
Półfinał 1 — |], Gabrych 15,2, 2. Sowiński. + 
Połtinał H. — | Bednarek 15,6, 2. Dziedzior: 
WYŚCIG POCIESZENIA 


Trzy okrążenia toru 
1. Pietraszewski M 2:03. 2 FPorysiński, 
SCRATSCH 1600 MTR, 
i y FINAŁ 
1 Bek (Tramwajarzi [32 2 
3. Kuderl (W), 4 Grzelak (Tr) z 
P MISTRZOSTWA ŁODZI MŁODZIKÓW 


Grynkiewicż (ŁKS), 


- FINAŁ I. ; 
t. Gahbrych (DKS) 18,2, 2 Bednarek (Zd Wala). 
FINAŁ I, 
1. Sowiński (DKS) 18,4, 2. Dziędziore” (Naprzód). 


WYŚCIG DRUŻYNOWY 4 KM. 
t. Warszawa (Napierała, Kapiak, Siemiński, 
dert) — 5:39. 
2. Łódź (Bek, Pielraszewski L, Sałyga T. Grya- 
kiewicz) — 5:41,4 
WYŚCIG POCIESZENIA 10 OKRĄŻEN 
* dla kart wyścigowych z 4 finiszami. 


Ku- 


1 Dudziński (Tr.) 5 pkt, 2% Sałyga T, 3. Jaro- 
szewski 
WYŚCIG ROZSTAWNY Z-4 STARTÓW 10 okr, toru 


Startują x Warszawy — Kudert, 


Kapiak, z Ło- 
dzt — Pietraszewski L., Grzelak. ? 


Po: wspaniałej pogont przez kilka skrążeń Pie- 
traszewski L. dogonił Kuderta, a po chwili Grze- 
laka. Wyścig wygrał Pietraszówski L. przed Ka- 
piakiem. s 


Bek i Pietraszewski L. 


dwaj ulud eńcy kolarskiej publiczności 
- Łodzi 


eaaa 

„Sandal gdański 

Punktem obrad dzisieiszego 
nadzwyczajnego zebrania Ł0ZB. 


Dzisiaj o godz, 17-ej zbiera się nadzwyczajne 
zebranie zarządu Łódzkiego Okręgowego Związku 
Bokserskicgo, celem którego będzie głośna już dzi- 
slaj sprawa „skandalu gdańskiego”. 

Spodziewamy się, że włddze łódzkiego pięściar- 
stwa wobec wypadków zaszłych w ostatnich dniach 
zajmą odpowiednie stanowisko. 


ZEBRANIE CZŁONKÓW SPÓŁDZIELNI .SPOŻYW- 
CÓW W RUDZIE PABIANICKIEJ 

W. sobotę, dnia: 26 lipca rb, od godz 17-8j w 
sali PPR w Rudzię Pabianickiej przy ulicy Sopoc- 
kiej 5 (dawniej Wieniawskiego), odbędzie się zwy- 
czajne roczne zebranie pełnomocników Spółdzielni 
Spożywców w Rudzie Pabianickiej. Na porządku 
obrad poza sprawozdaniami wybory nowych władz 
Spółdzielni. 

W DNIU 22 LIPCA 

Z okazji Święta Odrodzenia Polski, 22-go lipca, 
Wydział Kulturalno-Oświatowy Zw. Włókisonicze- 
go poleca wszystkim. kierownikom świetlic zorga- 
nizowanie uroczystych akademii, połączonych z im- 
prezam! artystycznymi 

Upomina się, by sprawozdania z odbytych aka: 
demii i imprez zostały dołączone do snrawoórdań 
ogólnych., ~ 


Redakcja nocna 172-3) 
D-0;2583 


m mrm 
1—100 mm. zł. 50, 101—200 mm. zł 60. powyżej zł 70, 
owa (lekarze, kupno i sprzedaż) zł. 25, zguby zł 20, 


